Proletariusze 


wszystkich krajów 
łączcie się! 


Nr 280 (980) ROK IV 


Fry 


buna 


WARSZAWA — WTOREK 9 PAŻDZIERNIKA 1951 R. 


WYDANIE H 


Organ KC = 
Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej 
CENA 15 gr 


Patriotyczny obowiązek 


ludności wiejskiej 

” Na apel budowniczych i robotników fabryki samochodów 
osobowych na Żeraniu, aby czynem produkcyjnym uczcić 
rocznicę Października, w całym kraju odzywają się załogi 
kopalń i hut, fabryk i kolei. Powoduje nimi uczucie miłości 
Ojczyzny, dążenie do wzmocnienia sił Polski Ludowej 
w imię pokoju na świecie, w imię stworzenia niewzruszo- 
nych podwalin socjalizmu w naszym kraju — podwalin 
szczęścia i dobrobytu całego narodu. 

Na apel załogi Żerania wraz z pracownikami przemysłu 
odzywają się również pracownicy rolnictwa. Ogłosiliśmy 
już wiadomość o podjęciu przez załogę PGR w Sycowie 
(woj. wrocławskie) zobowiazań w zakresie szybszego wy- 
konania siewu i planu hodowli. Wraz z pracownikami 
PGR. POM, wraz z członkami spółdzielni produkcyjnych, 
podejmują zobowiązania w Czynie Październikowym rów- 
nież pracujący chłopi Mało i średniorołni gospodarze, po- 
dejmujący zobowiazania, przyrzekają szybko zakończyć 
jesienny siew i wykopki. wypełnić obowiązki w zakresie 
terminowej i przedterminowej sprzedaży państwu zboża, 
ziemniaków. trzody chlewnej i roślin przemysłowych i sze- 
rokiego udziału w kontraktacji. 

Państwo ludowe nie szczędzi środków, żeby dopomóc 
Tracującemu  chłopstwu w podniesieniu na wyższy 
szczebel jego gospodarki, żeby zapewnić ludności wiej- 
skiej coraz lepsze warunki dobrobytu. oświaty i kultury. 
„Wieś czerpie olbrzymie korzyści z polityki państwa ludo- 
wego, — mówił towarzysz Bierut w dniu 9 września br. 
na dożynkach w Poznaniu. — Robotnicy i inteligencja pra- 
cująca nie szczędzą sił i ofiar dla rozwoju naszego prze- 
mysłu socjalistycznego, który jest motorem rozwoju całego 
kraju. To nakłada, rzecz jasna, obowiązki również na lud- 
ność wsi”. 

Chłopi wsi Biejków pow. grójeckiego. dając dowód swe- 
go uświadomienia obywatelskiego i patriotyzmu wykonali 
już prawie w całości roczny plan sprzedaży zboża państwu. 
Wielu z nich przekroczyło swe zobowiązania, obecnie zaś 
z powodzeniem przeprowadza sprzedaż ziemniaków i 
kontraktację trzody. Tysiące gromad z nadwyżką wykona- 
ły miesięczne i nawet roczne plany sprzedaży zboża pań- 
stwu, a obecnie dostarczają na punkty skupu ziemniaki. 
Liczne gromady w pelni wykonały swój obowiązek wobec 
państwa, wpłacając w terminie należności z tytułu podat- 
ku gruntowego i wkłady na SFOR. 

Obok masowych przejawów uświadomienia i patriotyz- 
mu rzesz chłopskich w wykonaniu obowiązku obywatel- 
skiego, są jednak liczne wypadki, kiedy kułacy i spe- 
kulanci nie tylko sami sabotują swe obowiązki wobec pań- 
stwa, lecz*usiłują odciągnąć chłopów pracujących od wy- 
pełnienia tego obowiązku i pchnać ich na drogę spekulacji. 
Charakterystyczny przykład rażącej różnicy miedzy posta- 
wa chłopów z dwóch sąsiadujących gmin przytoczył nie- 
dawno lubelski „Sztandar Ludu“. Oto mianowicie chłopi 
gminy Zakrzówek, w większości małorolni. dobrze wywią- 
zują się ze swego obowiązku w zakresie sprzedaży ziemnia- 
ków państwu, podczas gdy mieszkańcy sąsiedniej gminy 
Wilkołazy pod wpływem kułackiej agitacji nie wypełniają 
tego obowiązku, nie sprzedają spółdzielni ziemniaków. 

Wypadki tego rodzaju świadczą o konieczności uświado- 
Imienia każdego chłopa, że wpłacenie podatku gruntowego, 
wniesienie wkładu na SFOR, wykonanie zobowiązania w 
planowym skupie zbóż, w sprzedaży państwu ziemniaków, 
1 trzody chlewnej, dotrzymanie umów kontraktacyjnych 
to podstawowy obywatelski obowiązek, który musi być 
wykonany w terminie i zgodnie z planem państwowym. 
Państwo stoi na straży praworządności. Prawo nasze broni 
interesów pracującego chłopa. Prawo nakłada określone 
obowiązki na ludność wiejską. Prawo ściga spekulan- 
ta 1 kombinatora, który usiłuje zakłócić prowadzoną przez 
państwo politykę stałych cen w wymianie miedzy miastem 
a'wsią, korzystnej zarówno dla chopów, jak i dla klasy ro- 
botniczej, będącej niezbędnym warunkiem gospodarki 
planowej. i 

Pamiętając. że praca polityczna jest podstawą wszelkich 
osiągnięć gospodarczych, nasze instancje i organizacje 
partyjne powinny przy współudziale kół ZSL uaktywnić 
calą sieć organizacji społecznych na wsi koła ZMP, 
ZSCh. Gospodyń Wiejskich —i pokierować pracą uświa- 
camiania mas chłopskich o ich patriotycznym obowiąz- 
ku. Terminowe wykonanie planów sprzedaży państwu dla 
Fotrzeb ludności miejskiej zboża. żywca, ziemniaków, pie- 
czne zlikwidowanie wszelkich zaległości podatko- 
ng — to zadanie, które musi wykonać każda gromada. 
Walka o wykonanie tego zadania jest obowiązkiem każ- 
aego działacza partyjnego. każdego członka partii. Człon- 

owie partii powinni wszędzie świecić gromadzie osobi- 
stym przykładem w wypełnianiu obowiązków wobec pań- 
Stwa ludowego. Przykład ofiarności i gotowości służenia 
sprawie ludowej powinni w każdej gminie pokazywać 
sołtysi, członkowie rad narodowych, kierownicy organiza- 
Ch społecznych i spółdzielczych, wszyscy aktywiści. 

Trzeba uaktywnić powiatowe i gminne rady narodowe, 
organa aparatu państwowego i spółdzielczego, powołane 
sr wykonania planów w zakresie podatku gruntowego, 
b skupu i kontraktacji. Ogniwa tego aparatu po- 
3 nv działać pod stałą kontrolą społeczną, pracować 
enie, uwalniać się od biurokratyzmu. Pracownicy 
A aparatu powinni być świadomi swej odpowiedzial- 
ii at wykonanie planów państwowych w całej pełni 
Si: alonych terminach oraz ża przestrzeganie obowią- 

ujących przepisów i ustaw. 

waze sonania tych zadań jest konieczne zwalczanie 
stała osake lack oportunizmu w codziennej pracy, 
skieżo .| ai o da H., mA sojuszu robotniczo-chłop- 
chłopstw: PEN, nyc sza z masami pracującego 
Banaś akit E epua too RR oy wania 

) ści, jakie występują w toku realizacji wielkich pla- 
EW BA gospodarki narodowej, uprzemysłowienia 
id RA udowania podstaw socjalizmu, gmachu szczęścia 
i obrobytu wszystkich obywateli  Mobilizując masy 
chtopskie do terminowego wykonania zobowiązań go- 


sły ch względem państwa, musimy wpoić w umy- 


pn ludności każdej gromady głębokie przekonanie, iż 
go konanie postawionych przez nasze państwo ro- 


a Się - chłopskie zadań gospodarczych jest wykona- 
em obowiązku patriotycznego. obowiązku wzmocnienia 


Sil naszej umiłowanej Ojczyzny. 
oda" i 


Przyjęcie z okazji II rocznicy 
powstania Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej 


(© Dnia 7 bm., z okazji dru- 


iej rocznicy powstania Nie- | litycznych, generalicja, przed- 
mieckiej Republiki Demokra- stawiciele organizacji społecz- 
tycznej, odbyło się przyjęcie. nych i młodzieżowych. Licznie 


Wydane przez Szefa Misji Dy- 
Plomatycznej NRD. Pania Am- 
basador Aenne Kundermann. 
Ną przyjęcie przybyli: człon- 
owie Biura Politycznego KC 
PZPR. członkowie Rady Pań- 
stwa i Rządu RP z Premierem 
Józefem  Cyrankiewiczem na 
czele, W przyjeciu udział wzieli 


turalny i naukowy. 


stawiciele korpusu 


szawie. 


serdecznej atmosierze. 


przedstawiciele stronnictw po- 


reprezentowany był świat kul- 


Na przyjęcie przybyli przed- 
dyploma- 
tycznego, akredytowani w War- 


Przyjęcie upłyneło w bardzo 


Słowa Stalina — wyrazem ogromnej potegi 
obozu pokoju i druzgocącym ciosem 
"w plany imperialistycznych podżegaczy wojennych 


Głosy prasy zagranicznej o wywiadzie towarzysza Józela Stalina 


| Likwidacja monopolu USA w 


Wywiad Józefa Stalina w sprawie broni atomowej obiegł 


całą kulę ziemską. Fakt, że 


Związek Radziecki — ostoja 


pokoju — reprezentuje tak potężną siłę i posiada taką prze- 
wagę nad siewcami wojny, — dodał otuchy ludzkości wal- 
czącej o pokój. Słowa Stalina umacniają jeszcze bardziej 


(f) PEKIN (PAP). — Jak do- 
nosi Agencja Nowych Chin 
(Sinhua), „Dziennik Ludu* za- 
mieścił artykuł wstępny, w któ- 
rym stwierdza: 


Słowa Stalina sa ogromnym 
wkładem w sprawę obrony po- 
koju na świecie. Stanowią one 
silny cios w agresywnych ame- 
rykańskich militarystów atomo- 
wych. Wywiad Stalina zwiększa 
ufność narodów w zwycięstwo 
sprawy pokoju. 


Wiadomo. że Stany Zjedno- 
wej wykorzystałv bombe atomo- 
wą dla zastraszania i szantażo- 
wania narodów Świata. Stany 


Zjednoczone wystąpiły przed ca- 


czone po drugiej wojnie świato- | 


światowy obóz pokoju w jego walce przeciwko planom 
podżegaczy wojennych i dlatego przyjęte zostały z entuzja- 
zmem i z radością przez narody świata. 


łą ludzkością jako potwór ato- 
mowy, gotowy do zniszczenia 
narodów. W tej sytuacji Zwią- 
zek Radziecki zmuszony został 
do posiadania broni atomowej. 
|by skutecznie stać na straży 
| bezpieczeństwa kraju socjalizmu 
|i pokoju powszechnego. 


Związek Radziecki zarówno 
|w ubiegłych latach. jak i obec- 
| nie wypowiada sie zdecydowa- 
nie za zakazem broni atomowej 


! Lecz Stany Zjednoczone i ich 
satelici odrzucały propozycje 
| radzieckie w tej sprawie. 


Fakt. że Związek 


'umocnienie pokoju świata. A- 


(f) W dalszym ciągu napływają z całego kraju meldunki 


W jednogłośnie uchwalonej 
rezolucji robotnicy ZPB im. 
Harnama w Łodzi stwierdzają. 
„Świadomi potęgi obozu po- 
koju — uzbrojeni jasnymi, dla 


każdego z nas zrozumiałymi. 
słowami towarzysza Stalina. 
zwiększymy jeszcze bardziej 


swe wysiłki w pracy dla Ojczyz- 
ny*. 

Świetlice krakowskich zakła- 
dów sodowych, wytwórni pod- 
zespołów  teiekomunikacyjnych 
zakładów odzieżowych i innycn 
fabryk z trudem  pomieściłv 
przybyłych na masówki człon - 
ków załóg fabrycznych. Z ra- 


nicy płynące z głośników słowa 
Stalina. 


Dowód ogromnej potęgi 
obozu pokoju 


Tysiące robotników fabryk 
poznańskich z największym za- 
interesowaniem wvsłuchały wy- 
powiedzi towarzysza Stalina, 
manifestujac jednocześnie zde - 
cydowaną wolę obrony pokoju. 
Na masówce w Poznańskich Za- 
kładach Odzieżowych im. 


Ostrowicki 


downik pracy 
stwierdził: 
swych Józef Stalin jeszcze raz 
dobitnie podkreślił pokojowe 
dążenie Zwiazku Radzieckiego, 
żądającego obrócenia energii a- 
tomowej na cele humanitarne. 
Słowa Wielkiego Wodza mas 


E O O A Z ZA Z Z E | OB —_—_ | KAZ 


dością i uznaniem witali robot- | 


Ko- | 
muny Paryskiej czołowy przo-: 


„W. wypowiedziach į 


o masówkach, jakie odbyły się w zakładach pracy bezpo- 
średnio po zapoznaniu się robotników z wypowiedzią Ge- 
neralissimusa Stalina w sprawie broni atomowej. 


pracujących sa jeszcze jednym 
dowodem ogromnej -potęgi obc- 
zu postępu i pokoju“, 


przypomnieć sobie los 


Hitlera 

| Z głębokim zadowoleniem i 
|poczuciem przewagi obozu po- 
koju nad obozem imperialisiów 
|i podżegaczy wojennych wysłu- 
chali robotnicy. warsztatów na- 
|prawczych PKP w Bydgoszczy 
| słów Wodza mas pracujących 
całego świata. 

Oświadczenie towarzysza Sta- 
lina — powiedział 
| ślusarz z wagonowni — pokrzy- 
|żowało plany imperialistow 
Grubo sie teraz namyśla zanim 
się odważą na jakieś awantu- 
ry“, 

Przodujący 
tów, Wincenty Tyszkiewicz mó- 
iwi: „Myślę. że jest to wielki 
cios dla imperialistów i nowe 
umocnienie pokoju. Wrogowie 
pokoju powinni przypomnieć 
sobie los Hitlera i jego faszy - 
stowskich hord*. 


Zwiększymy wkład 

w umocnienie siły obronnej 
Ojczyzny 

Załoga stoczni gdańskiej 
|po wysłuchaniu tekstu wy- 
| wiadu Generalissimusa Stalina, 
i wśród powszechnego entuzja- 
zmu uchwaliła rezolucję, 
której m. in. czytamy: 


i za przerwaniem jej produkcii. | 


Radziecki i 
posiada broń atomową. oznacza 


Wrogowie pokoju powinni. 


Jan Mąka. | 


tokarz warszta - | i € 
! postanowiła zapoznać całą gro-, 


merykańscy monopoliści atomo- 
wi nie mogą nadal wygrażać się 
i szantażować innych krajów. 
Siła obozu pokoju i jego wiara 
w zwycięstwo ogromnie 
wzrosły. 

Józef Stalin oświadczył wobec 
wszystkich narodów świata, że 
Związek Radziecki pragnie kon- 
troli międzynarodowej nad tym. 
j ażeby decyzja o zakazie broni 
| atomowej, o zaprzestaniu pro- 
dukcji broni atomowej į o wy- 


| nych bomb atomowych wyłącz- 


|konywana była jak 'najściślej i 
|jak najsumienniej. Mit o tzw. 
| „Kontroli“ amerykańskiej nad 
| bronią atomową został doszczęt- 
"ie rozbity. 

Dziennik kończy swój artykuł 
stwierdzeniem, że miłujące po- 


|zwolennicy pokoju pójdą drogą 
| wskazaną 'przez Stalina. Droga 
ta prowadzi bowiem do zwycię- 
stwa sprawy pokoju. 
BUDAPESZT (PAP) Dziennik 


i „Szabad Nep“ zaznacza, że wy- 


korzystaniu już wyprodukowa- | 


nie dla celów cywilnych — wy-! 


kój narody Świata. że wszyscy, 


|wiad Józefa Stalina w sprawie 


| broni atomowej pogłębił ufność | 


ji wiarę ludzkości w zwycięstwo 
i pokoju. Imperialiścji amerykań- 
.scy wszczęli wiele szumu i hała- 
„su wokół swojej bomby atomo- 
wej. Obecnie strumień zimnej 
wody spadł na głowy tych, któ- 
rych ogłuszyła wrzaskliwa pro- 
paganda imperialistyczna. 

Broń atomowa. jaką posiada 
Związek Radziecki, służy 
wróceniu j usunięciu niebezpie- 
czeństwa wojny. Potęga Związ- 


hamująco na podżegaczy wojen- 
nych. 

Słowa Stalina — pisze dzien- 
nik — są wspaniałym dokumen- 
jtem nieugietej polityki pokojo- 
wej Związku Radzieckiego, sto- 
jącego na czele światowego obo- 
jzu pokoju. Przeszło 500 milio- 
nów ludzi, którzy złożyli swe 
| podpisy pod Apelem Sztokholm- 
| skim, otrzymało nowy potężny 
oręż w walce z atomowymi im- 
perialistami amerykańskimi i 
| czyhającymi na życie setek ty- 
i siecy ludzi. Wywiad Stalina do- 


| „Słuchając, jak zawsze z głę- 
jboką ufnością prostych i bli- 
iskich każdemu z nas słów uko- 
chanego Wodza postępowej 


domi potęgi obozu pokoju, po- 
stanawiamy wzmóc swój pa- 
| triotyczny wkład w dzieło umoc- 
|nienia siły obronnej i bezpie- 
czeństwa naszej miłującej po- 
I kój Ojczyzny. i 

Wiecej produkcji, więcej stat- 
ików — oto nasza odpowiedż 
jpodżegaczom wojennym“. 


'"Chłopi- piętnują knowania 
imperialistów 


Wieść o wypowiedzi Stalina 
|w sprawie broni atomowej bły- 
skawicznie dotarła do najdal- 
jszych zakątków wsi kieleckiej. 
| Chłopi od wczesnego rana dy- 
|skutowali nad każdym zdaniem. 
|M. in. we wsi Śladków Mały. 
gmina Chmielnik, grupa mie- 
jszkańców po zapoznaniu się z 
treścią wywiadu Józefa Stalina 


jmadę z tym ważnym wydarze- 
| niem. 


Małorolny chłop z tej wsi — 


| 
jJan Kuza, powiedział w rozmo- | postanowiła uczcić wykonaniem | 
wie z innymi chłopami: „Słowa, 


towarzysza Stalina — to potęż- 
iny łańcuch, który skuwa łapy 
kapitalistów. bankierów i fa- 
brykantów amerykańskich zbro- 
czone krwią naszych braci z 
teng 


Załoga Toruńskich Zakładów 


BORKA Fosforowych przyję- : 


ła wypowiedź towarzysza Stali- 


w na z głębokim zadowoleniem i dziecki. 


radością, 


| ludzkości Józefa Stalina, świa- | 


Wypowiedź towarzysza Stalina i 
bodźcem do wzmożonej pracy i walki 
o umocnienie sil naszej Ojczyzny 


Robotnik działu 
sztucznych Bronisław Magdziń- | 
ski. powiedział: .Związek Ra- 
dziecki ma najlepszą i najpotęż-- 
niejszą broń:na świecie. Odbie- i 


od: i 


ku Radzieckiego wpłynąć musi! 


nawozów | 


da nowego rozmachu całemu 
światowemu ruchowi w obronie 
pokoju. 


Naród węgierski. — pisze w 
zakończeniu dziennik jest 
szczęśliwy i dumny, że znajdu- 
je się w obozie pokoju i że mo- 
że się oprzeć o Związek Radziec- 
ki Słowa Stalina uskrzydlą na- 
ród węgierski į dodadzą mu siły 
do osiągnięcia pełnego triumfu 
w budowie węgierskiego deniwa 
i pokoju. 

PRAGA (PAP), Dziennik „Ru- 
de Pravo“ w artykule wstępnym 
pisze: Słowa wielkiego Stalina 
dowodzą, że sprawa pokoju jest 
niezwyciężona. Słowa te stano- 
wią równocześnie ostrzeżenie 


zmierzających do rozpętania no- 
wej wojny. 
Amerykańscy 


plany opanowania świata na 
monopolu atomowym, Bomba 
| atomowa była ich ostatnia na- 
: dzieją. Słowa Józefa Stalina po- 


| tożyły kres atomowym iluzjom; 


| imperialistów. 


Depesza Józefa 


pod adresem wrogów ludzkości, | 


spadkobiercy | 
| Hitlera opierali swe zbrodnicze; 


dziedzinie produkcji broni ato- 
mowej — posiada ogromne zna- 
|czenie dla sprawy utrwalenia 


pokoju. 
. Słowa Józefa Stalina — pisze 
| dalej „Rude Pravo“ — stanowią 


ogromny historyczny wkład w 
| sprawę zwycięstwa pokoju i 
| wielką pomoc w wałce narodów 
ze spiskiem  imperialistvcznych 
bodżegaczy wojennych... Wywiad 
Stalina skłonić winien 
wszystkie narody, bv jeszcze 
bardziej zwarły się wokół nie- 
zwyciężonego Związku Radziec- 
kiego, wokół stalinowskiego 
sztandaru walki o pokój. Po tej 
właśnie drodze — ramię w ra- 
mię ze Związkiem Radzieckim, 
który jest obrońcą pokoju, wol- 
ności i niezależności narodów, 
kroczą również narody Czecho- 
słowacji. Droga ta prowadzi bo- 
wiem do rozkwitu  Czechosło- 
wacji i do szczęśliwego jutra 
'narodu czeskiego i słowackiego. 
Dziś obóz pokoju jest jeszcze 
silniejszy niż dawniej i dlatego 
sprawa pokoju niewątpliwie 
Iı zwycięży. 


Stalina z okazji 


| 

| 

| święta Niemieckiej Republiki 
| Demok ratycznej 


| (Œ) MOSKWA (PAP). Agencja 
|TASS ogłasza następującą de- 
|peszę Generalissimusa Józefa 


| giej rocznicy proklamowania 
, Niemieckiej Republiki Demo- 
| kratycznej. 


| Stalina przesłaną z okazji dru- | 


Do Premiera Niemieckiej Republiki Demokratycznej 
towarzysza Otto Grotewohla 
Berlin 


SI oi 5) A . : 
W dniu święta narodowego — drugiej rocznicy utworzenia 


rze to następcom Hitlera chęć | Niemieckiej Republiki Demokratycznej — proszę Was, towa- 


do szaleńczych wystąpień“. 


'rzyszu Premierze, przyjąć moje gratulacje. 


Nowe zobowiązania 
Wiktora Markiewki 
i Ireny Dziklińskiej 


Przodujący górnik kopalni 
„Polska* Wiktor  Markiewka, 
„oświadczył: „Wypowiedź Józefa 
Stalina wskazuje. jakie są cele 
Związku Radzieckiego: pokój 
ji jeszcze raz pokój. 


Aby wzmocnić siły gospodar- 
cze i obronne naszej Ojczyzny 
i ugruntować w ten sposób 
pokój — ja, który w Czy- 
lnie Październikowym postano- 
'wiłem wykonać 350 ` procent 
| normy, podnoszę swoje zobo- 


! wiazanie do 400 procent nor- 
myv*. 
| Znana  przodownica pracy 


| polskiego hutnictwa rdzeniarka 
uena Dziklińska, która 34 rocz- 
|nice Rewolucji Październikowej 


|550 procent normy. podniosła 
|swoje zobowiązanie do 600 pro- 
cent normy. 


Irena Dziklińska oświadczy- 


iła: „Ja — dla której w kapita-: 
było | 


Polsce — nie 
przeczytaniu 


,listycznej 
i pracy, po 


słów 


| jeszcze mocniej 
Potwierdzam to moją 
' dodatkową produkcją“. 


Na cześć 34 rocznicy Wielkiej Socjalistycznej Rewolucji Październikowej 


przyspieszają tempo prac 


Czwarty marien huty „Częstochowa ruszy cziery dni przed terminem — Szybciej wyrosną 


iundamenty wielkiego pieca „(* huty „Kościuszko'-Zobowiązania budowniczych magistrali piaskowej 


| (f) „Obóz pokoju jest 


nieustannie — mówią ludzie 


niezwyciężony i 
||nictwem swego Chorążego — Józefa Stalina rośnie w siły 


pod kierow- 


pracy. — Stajemy do Czynu 


Październikowego, by jeszcze bardziej zwiększyć moc gospo- 
darczą i obronną naszej Ojczyzny, która jest ważnym ogni- 
wem w światowym froncie pokoju”. 


| 

«Za kilkanaście dni ruszyć ma 
nowy wielki obiekt socjalistycz- 
nej 6-łatki — czwarty piec mar- 
tenowski w hucie „Częstocho- 
wa“. 

Na apel załogi FSO budowni- 
czowie tej huty postanowili 
uruchomić nowy piec marte- 
nowski 4 dni przed terminem. 
„Nam. budowniczym wielkich 
obiektów socjalizmu mówił 
na zgromadzeniu załogi murarz 
| 


odznaczony Złotym Krzyżem 
Zasługi — Marian Morzyk — 
powierzono czołowe zadania 


planu 6-letniego. Musimy budo- 
wać jak najszybciej, bo tego 
oczekuje od nas naród“. 

Wraz z ostatnimi meldunkami 
o podięciu zobowiązań. z nie- 
których wydziałów huty dono- 
szą już o pierwszych sukcesach 
w realizacji Czynu Paździarni- 
kowego. M. in. robotnicy budo- 
wy nowych wielkich pieców do 
dnia 4 października zumontowali 
158 ton kenstrukcji stalowych 
ponad plan. 

= 

Imponującym wkładem pracy 
włącza się w Czyn Październi- 
kowy załoga budowniczych in- 


nej wielkiej inwestycji 


, 6-letniego — śląskiej magistrali 
| piaskowej. r 


| . Jeden z zespołów, pracują- 


! cych na budowie magistrali. o | 


|7 dni 
| użytku 


przyśpieszy oddanie do 
w kopalni „Wanda- 


Lech“ tzw. dołu podsadzkowego | 


i bocznicy kopalnianej. Tym sa- 
mym kopalnia otrzyma potrze- 
bny jej piasek o 7 dni wcze- 
śniej.  Budowniczowie magi- 
strali z odcinka Mysłowice zo- 
| bowiązali sie w Czynie Paździer 
nikowym ułożyć ponad plan 
300 metrów bieżących toru oraz 
wmontować na trasie 2 tzw. 
rozjazdy, 


Na cześć 34 rocznicy Rewo- 
| lucji Październikowej robotnicy, 
| wznoszący nowe obiekty pro- 
,dukcyjne w hucie „Kościuszko“ 
| zobowiązali się na 3 dni przed 


| terminem wykonać około 2000 


metrów sześciennych wykopów 
; pod fundamenty dla wielkiego 
pieca „C“. 
s 
25 milionów cegieł ponad 
plan 


| Załogi. wykonujące na tere- 
nie całego kraju roboty rozbiór- 


planu i kowe obiektów zniszczonych po- ' Komunikacyjnego 


stanowiły: „do dnia 7 listopada 
wykonamy w 95 procentach 
plan wydobycia cegły, tj. na 20 
dni wcześniej, niż planowano, 
dostarczymy budownictwu 475 
milionów sztuk cegieł, Do koń- 
| ca bieżącego roku damy dodat- 


kowo 25 milionów cegieł, war- 
tości ponad 4.200 tysięcy zło- 
i tych". 


| Nowe statki szybciej 

wypłyną na morze 
„Czynem 
| manifestujemy gotowość obro- 
iny pokoju przed zakusami im- 
'perialistów* — oświadczył na 
|zebraniu załogi Stoczni Gdań- 
' skiej przodownik pracy — Czer- 
ski. 

Za przykładem Czerskiego, 
| który w stoczni zainicjował paż- 
! dziernikowe współzawodnictwo, 
i poszła cała załoga. Postanowio- 
: no do dnia 25 października br., 
' tj. na długo przed terminem. 
l wykonać wszystkie prace przy 
| budowie dwóch jednostek mor- 
; skich. 


Czyn 


Październikowy 


,w zakładach pracy Lublina: 


| W Lublinie do Czynu Paź- 
| dziernikowego stanęły już zało- 
lgi 31 zakładów pracy. Są to 
(,iabryki i spółdzielnie pracv, 


przedsiębiorstwa budowlane i, 


|handlowe. M. in. pracownicy 
Miejskiego Przedsiebiorstwa 
zobowiązali 


Październikowym | 


się wyremontować ponad plan 
| 2 autobusy. 


Przyspieszyć zasiewy 
jesienne, skrócić czas 
wykopków... 


Do Czynu Pażździernikowego 
włączają się z 
członkowie spółdzielni produk- 
cyjnych. Jedna z pierwszych 
zobowiązanie podjęła spółdziel- 
nia produkcyjna im. Konstante- 
| go Rokossowskiego w Gniewinie 
|pow. lęborski. Spółdzielcy po- 
stanowili zakończyć jesienne za- 
siewy na obszarze 167 hektarów 
do 10 października, skrócić czas 
wykopków o 8 dni i na miesiąc 
przed terminem zakończyć 
' sprzedaż zboża. 


Czyn młodzieży szkolnej 


400 uezniów i uczennic szko- 
ły podstawowej Nr. 48 we Wro- 
cławiu zebrało się dnia 5 bm. 
na niecodziennej uroczystości. 
|„My, dzieci, nie chcemy pozo- 
stawać w tyle za naszymi rodzi- 
cami. Podejmujemy zobowiąza- 
,nia październikowe...“ — mówi- 
ła do zgromadzonych przodow- 
nica nauki — Ola Bokajło. Ko- 
lejno wstają uczniowie į uczen- 
nice, zobowiązując się do lep- 
| szej nauki, do zbiórki odpadków 
użytkowych itp. Dzieci tej szko- 
| ły 
całego kraju do podejmowania 
| podobnych zobowiązań. 


i towarzysza Stalina pokochałam | 
Związek Ra-; 


entuzjazmem i: 


|dalszych sukcesów w dziele 


nego, demokratycznego, miłującego pokój 


mieckiego. 


| Życzę narodowi niemieckiemu, Rządowi i Wam osobiście 


budowy jednolitego, niezależ- 
Państwa Nie- 


J. STALIN 


Depesza Przewodniczącego 


| Prezydium Rady 


Najwyższej ZSRR 


Do Prezydenta Niemieckiej Republiki Demokratycznej 
towarzysza Wilhelma Piecka 


Berlin - 


W zwiazku ze świętem narodowym narodu niemieckiego prosze 
| Was, towarzyszu Prezydencie, przyjąć gratulacje Prezydium Rady 


| Najwyższej ZSRR i moje gratulacje osobiste. Przesyłam narodowi 


„niemieckiemu i Wam osobiście 


życzenia dalszych sukcesów 


! w dziele państwowego, gospodarczego i kulturalnego budownictwa 


, niezależnych, demokratycznych, 
| Niemiec. 


| Depesza 


pokój miłujących, jednolitych 
M. SZWERNIK i 
Ministra 


Spraw Zagranicznych ZSRR 


Do Ministra Spraw Zagranicznych 
Niemieckiej Republiki Demokratycznej 
towarzysza Georga Dertingera 


Z okazji święta narodowego 


Berlin 
narodu niemieckiego przesyłam 


Wam, towarzyszu Ministrze, moje gratułacje i życzenia rozkwitu 


' Niemieckiej Republiki Demokratycznej oraz dalszego zacieśnienia 


przyjaźni między naszymi 


czeństwa międzynarodowego. 
t 
| 


krajami 
mieckiego i radzieckiego, w imię powszechnego pokoju i bezpie- 


dla dobra narodów nie= 


A. WYSZYŃSKI 


Kim Ir-sen i Peng Teh-huei 
| `. przedstawiają nowe propozycje 
Budowniczowie wielkich inwestycji sześciolatki! w sprawie wznowienia rokowań 


pokojowych w Korei 


(f) PEKIN (PAP). Jak dono- 
si Agencja Nowych Chin (Sin- 
|hua). naczelny dowódca kore- 
'ańskiej armii ludowej Kim Ir- 
sen i dowódca ochotników 
chińskich Peng Teh-huei skie- 
'rowali do gen. Ridgwaya na- 
|stępującą odpowiedż na jego 
| pismo z dnia 4 bm.: 


| w naszych poprzednich 
| oświadczeniach wyjaśniliśmy 
,już w sposób dobitny, że nie 
ima żadnych podstaw do zmia- 
ny miejsca rokowań. Rokowa- 
nia powinny się toczyć nadal 
w Kaesongu. Pan jednak nadal 
bezpodstawnie uważa, że Kae- 
|song jest miejscem 
wiednim dla rokowań. Z pań- 
skiego pisma wynika, że, do- 
magając się zmiany miejsca 
rokowań, pragnie pan odwrócić 
uwagę od prowokacyjnych ak- 
tów  pogwałcenia strefy neu- 
tralnej przez waszą stronę. Dą- 
ży pan do tego, by uchylić się 
od odpowiedzialności za po- 
jwyższe prowokacyjne 
| Wypadki. pogwałcenia strefy 
: neutralnej przez waszą stronę 
są faktami, o których historia 
wypowie swój 


jod tego, gdzie rokowania będą: 


i siẹ toczyły. Strona wasza nie 
"ujdzie odpowiedzialności za po- 
'gwałcenie strefy neutralnej 
również w wypadku, gdy 
miejsce rokowań będzie zmie- 
nione. 


Powszechnie wiadomo, że 
najpilniejszą obecnie sprawą 
jest wznowienie rokowań, osią- 
gniecie ścisłego porozumienia 


iw ktorej odbywać się bedą ro- 
kowania oraz zapewnienie bez- 


nieodpo- i 


akty. 


sąd, niezależnie i 


pieczeństwa miejscu rokowań. 
Dążyć należy do tego, by nie 
powtórzyły się akty pogwałce- 
| nia strefy neutralnej, co w 
i przeszłości miało miejsce z 
waszej winy. Obie strony po- 
winny być odpowiedzialne za 
porozumienie w sprawie strefy 
neutralnej. Nie powinna się 
powtórzyć sytuacja, w której 
strona wasza  ogłaszała goło- 
‘słowne zaprzeczenia waszych 
'prowokacyjnych aktów i powo- 
ływała się na pretekst, że nie 
| ponosi  odpowiedzialności za 
: sytuacje w strefie neutralnej. 

Biorąc powyższe pod uwagę 
ji pragnąc raz jeszcze zbadać, 


„czy strona wasza szczerze chce 


jobecnie prowadzić rokowania 
| pokojowe, jesteśmy gotowi 
i podjąć jeszcze jedną próbę. 


! Proponujemy rozszerzenie stre- 
ify neutralnej na obszar obej- 
mujący Kaesong i Munsan. 
: Miejscem rokowań byłoby Pan- 
| mundżon, Obie strony mają 
być odpowiedzialne za bezpie- 
czeństwo w strefie neutralnej. 
Proponujemy równocześnie. by 
delegacje obu stron spotkały 
się niezwłocznie w Panmun- 
:dżon i na pierwszym posiedze- 
niu uzgodniły sprawę rozsze- 
„rzenia strefy neutralnej i za- 
pewnienia bezpieczeństwa miej- 
scu rokowań. Obie strony po- 


'winny również utworzyć spe- 
,cjalne organy mieszane dla 
,konsultacji w sprawie strefy 


jneutralnej oraz dla zapewnie- 
'nia wprowadzenia w życie po- 
, stanowień, dotyczących strefy 
neutralnej. W ten sposób stwo- 


wzywają młodzież szkolną |w sprawie neutralności strefy, rzone będą warunki, sprzyjają” 


i 4 + Š 
ce pomyślnemu przebiegowi ro- 


'kowań w sprawie rozejmu. , 


/ 


PZ 


Walki w Korei 


(D PEKIN (PAP). Jak dono- 
szą z Phenjanu, dowództwo na- 
czelne koreańskiej armii ludo- 
wej w komunikacie z dnia 7 
października podaje, że oddzia- 
ły koreańskiej armii ludowej, 
współdziałając ściśle z oddzia- 
łami ochotników chińskich, od- 
pierają nadal zaciekłe ataki in- 
terwentów anglo - amerykań- 
skich i wojsk lisynmanowskich, 
zadając im ciężkie straty w lu- 
dziach i sprzęcie. 

Na frontach centralnym i 
wschodnim jednostki armii lu- 
dowej odparły całkowicie za- 
ciekłe ataki nieprzyjaciela, któ- 
ry, pod osłoną lotnictwa, licz- 
nych czołgów i artylerii, usiło- 
wał przerwać linie obronne ar- 
mii ludowej na południe bd 
Czholwon i na północ od Jan- 


6 października ludowe od- 
działy ochrony wybrzeży zato- 
piły u wybrzeża wschodniego 
jeden okręt nieprzyjaciela oraz 
uszkodziły drugi okręt nie- 
przyjacielski. Okręty te ostrze- 
liwały w barbarzyński sposób 
spokojną ludność w rejonie 
wWonsanu. 7 października ogniem 
artylerii przeciwlotniczej i 
strzelców - niszczycieli zestrze- 
łono 4 samoloty nieprzyjaciel- 
skie, które brały udział w 
barbarzyńskim bombardowaniu 
i ostrzeliwaniu z broni maszy- 


P A 


Przyja 


(É) BERLIN (PAP). Na 


Uczestnicy uroczystej aka- 
demii, która odbyła się z okazji 
, drugiej rocznicy proklamowania 


! wyrażają Wam, Generalissimu- 
sie Stalinie, gorącą wdzięczność 
1 głęboki szacunek w imieniu 
| miłującej pokój ludności Nie- 
mieckiej Republiki Demokra- 
tycznej. 

Pod Waszym mądrym kiero- 
wnictwem zwycięska Armia Ra- 
dziecka rozgromiła hitlerowski 


uroczystej 
Opery Państwowej w Berlinie uchwalono wśród ogromnego 
entuzjazmu tekst pisma z pozdrowieniami do Józefa Stalina. 


| 


NRD — czytamy w piśmie — li 


ŹŃ i pomoc 


akademii w gmachu 


faszyzm i wyzwoliła narody 
spod tyranii hitlerowskiej. 
Dzięki bezinteresownej pomocy 
wielkodusznemu poparciu 
Związku Radzieckiego mógł u- 
trwalić się u nas antyfaszy- 
stowski ustrój demokratyczny i 
tym samym mogliśmy wkroczyć 
na drogę nowego rozwoju w 
Niemczech. 

W swej historycznej depeszy 
wystosowanej w związku z u- 
tworzeniem naszej Republiki 


TRYBUNA LUDU 


ZSRR wzmaga zdecydowaną 
wolę narodu niemieckiego 
w walce o zjednoczone i pokojowe Niemcy 


stwierdziliście, że „utworzenie 
miłującej pokój Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej jest 
zwrotnym punktem w historii 
Europy". W ciągu ub. dwóch 
lat postępowe siły naszej Re- 
publiki swą bezinteresowną i 
ofiarną pracą przekształciły 
NRD w ostoję pokoju i osią- 
gnęły wielkie sukcesy w dziele 
zbudowania gospodarki służącej 
celom pokojowym, w dziedzinie 
podniesienia dobrobytu 
pracujących. Pomni Waszego 
wskazania o tym, że „istnienie 
miłujących pokój demokratycz- 
nych Niemiec obok istnienia mi- 
łującego pokój Związku Ra- 


mas | 


dzieckiego wyklucza możliwość 
nowych wojen w Europie, kła- 
dzie kres przelewowi krwi w 
Europie i czyni niemożliwym 
ujarzmienie krajów  europej- 
skich przez imperialistów świa- 
ta“, ludzie miłujący pokój 
całych Niemczech walczą ak- 
tywnie przeciwko  remilitary- 
zacji Niemiec zachodnich, prze- 


rializmowi niemieckiemu, prze- 


wojny, walczą o zjednoczenie 
Niemiec na zasadach demokra- 
tycznych oraz o jak najszybsze 
zawarcie traktatu ,pokojowego. 
Wasze mądre słowa określają 


w | 


ciwko odradzającemu się impe- | 


ciwko niebezpieczeństwu nowej" 


Pismo uczestników uroczystej akademii w Berlinie do Józefa Stalina 


|kierunek i cel tej walki. Wa- 
sza, nieznająca wytchnienia 
| walka o zapewnienie pokoju na 
całym świecie jest dla nas wzo- 
rem i przykładem. Wasza stała 
pomoc wzmaga nasze zdecydo- 
wanie w walce i naszą wiarę 
w zwycięstwo. Dając wyraz 
swej wdzięczności, zapewniamy, 
że ze wszystkich sił walczyć bę- 
dziemy 0 zachowanie pokoju 
drogą utworzenia jednolitych i 
miłujących pokój demokratycz- 
nych Niemiec. 

Niech żyje przyjażń miłujące- 
go pokój narodu niemieckiego 
z miłującymi pokój narodami 
Związku Radzieckiego! 


Niemiecka Republika Demokratyczna — potężną bazą walki 
narodu niemieckiego o pokojowe zjednoczenie Niemiec 


Przemówienie premiera Grotewohla w II rocznicę utworzenia NRD 


$ 


nowej spokojnej ludności miast | 


Sariwon, Wandżu, Sohyn 


Won san. 
Złożenie wieńców 
w dniu święta 


Armii Czechosłowackiej 


( PRAGA (PAP). W dniu 
Święta Armii Czechosłowackiej 
odbyło się w Pradze uroczyste 
złożenie wieńców na Grobie 
Nieznanego 
cmentarzu żołnierzy  radziec- 
kich poległych w walce o wy- 
zwolenie Czechosłowacji. 

W imieniu prezydenta Kle- 
menta Gottwalda wieniec zło- 
żył przewodniczący Zgromadze- 
nia Narodowego — John. 


Premier Iranu wyjechał 


do Nowego Jorku 
' ( MOSKWA (PAP). Agen- 


tja Tass donosi z Teheranu, że | 


w niedzielę premier Mossadek 
wraz z towarzyszącymi mu oso- 
bami udał się samolotem z Te- 
heranu do Nowego Jorku. 


Wybory kantonalr2 
we Francji 


( PARYŻ (PAP). W niedzie- | 


fe, 7 bm. w połowie kanto- 
nów wszystkich departamentów 
Francji i na niektórych obsza- 
rach zamorskich odbyła się 
pierwsza tura wyborów kanto- 
nalnych. Wyniki znane będą 
, najwcześniej w poniedziałek 
wieczorem. Druga tura wybo- 
rów wyznaczona została na nie- 
dzielę 14 października. 


Spotkanie związkowców 
kanadyjskich z polskimi 
' działaczami 


związkowymi 


* (d) Przedstawiciele związkow- 
ców Kanady, którzy w ciągu 
kilku dni przebywali w Polsce, 
zapoznając się z osiągnięciami 
polskich związków zawodowych, 
spotkali się dnia 6 bm. z czołę- 
wymi działaczami polskiego 
ruchu zawodowego. W czasie 
spotkania goście kanadyjscy 
opowiedzieli © prowadzonej 
przez postępowe związki zawo- 
dowe Kanady walce o pokój i 
© prawa robotnicze oraz wy- 
Tazili swój podziw dla osiągnięć 
polskiej klasy robotniczej. 


Kronika dyplomatyczna 


(Ð) Dnia 7 bm. w II rocznicę 
powstania Niemieckiej Republi- 
ki Demokratycznej Szef Misji 
Dyplomatycznej Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej w 
Polsce Pani Ambasador Aenne 
Kundermann złożyła wieniec 
na Kr Pan Żołnierzy Ka- 
dzieckich. 


O dalsze usprawnienie 
izdcyjnej w PZPR 


> 


Poważne kampanie politycz- 
me i gospodarcze, 


cym. wykazały, jak wzrósł au- 
torytet Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej w narodzie, 
jak wzrosło świadome popar- 
cie udzielane przez masy pra- 
cujące poczynaniom partii i 
państwa. Jako fakt pozytywny 
mależy podkreślić wzrastającą 
dojrzałość polityczną organiza- 
«ji partyjnych. Umieją one o- 
becnie lepiej wyczuwać i sta- 
wiać konkretne, aktualne za- 
gadnienia, związane z wciela- 
niem w życie haseł Narodowe- 
go Frontu Walki o Pokój i Plan 


6-letni. Jednocześnie wzrasta- 
ja ich zdolności organizator- 
skie — umiejętność mobilizo- 


wania najszerszych mas ludo- 
wych do rozwiązywania zadań 
budownictwa socjalistycznego w 
mieście i na wsi. Przyczynia się 
do tego zdecydowana i nieprze- 
jednana walka z przeżytkami 
odchylenia prawicowo - nacjo- 
nalistycznego i socialdemokra- 
tyzmu, które nie zostały wyko- 
rzenione w pełni w pewnych 
ogniwach aparatu partyjnego i 
państwowego. 


Pouczające pod tym wzglę- 
dem jest bogate doświadczenie 
Narodowego Plebiscytu Pokoju 
Wiosną br wzieło w nim u- 
dział przeszło 18 milionów Po- 
Jaków. Prawie cała dorosla lud- 
ność kraju wypowiedziała się 
ga zawarciem Paktu Pokoju 


i 


Żołnierza oraz na; 


pracy organ 
? | 


przeprowa- | 
dzone w Polsce w reku bieżą- | 


| wieczorem w gmachu Opery Państwowej w Berlinie odbyła 
| się uroczysta akademia w obecności prezydenta NRD Wiihel- 


i ma Piecka, członków rządu oraz 


matycznego i 


| głos premier Grotewohl. 


Zebrani przyjęli 
oklaskami powitalne słowa pre- 
i miera pod adresem wszystkich 
j uczestników akademii, w szcze- 
gólności zaś gości zagranicznych, 

a gdy premier odczytał depeszę 
| gratulacyjną Generalissimusa 
. Stalina odbyła się sponta- 
niczna owacja na cześć wodza 
całej postępowej ludzkości. 
| W dniu 7 października 1949 r. 
— podkreślił na wstępie pre- 
mier Grotewohl — proklamowa- 


i 


,mokratycznej stworzyło podwa- 


hucznymi | Związkiem Radzieckim 


1 


lieznych delegacji 


Podczas akademii zabrał 


Az 


krajami demokracji ludowej. 


wój Niemiec na podstawie 
prawnej układu poczdamskiega 


i oraz skupić siły całego narodu 


nie Niemieckiej Republiki De- | 


| liny nowego, niezależnego i wol- l 


nego państwa ogólno - niemiec- 
kiego. Ten historyczny dzień 


wej drogi, wiodącej naród nie- 
miecki do jedności, dobrobytu i 
: trwałego pokoju. 


Premier Grotewohl] przypom- 


,zując w 1949 r. dotychczasowe 
funkcje administracyjne radzie- 
ckiego zarządu wojskowego 
ówczesnemu rządowi tymczaso- 


żeń niemieckich kół demokra- 
tycznych do ujęcia we własne 
ręce sprawy przywrócenia jed- 
ności Niemiec oraz ich odro- 
dzenia na podstawie demokra- 
tycznej i pokojowej zgodnie z 


wielkodusznym czynem 


stał się punktem wyjścia no- : 


w walce o jednolitą i demokra- 
tyczną republikę niemiecką. Po 
trzecie — należało o własnych 
siłach. przy zachowaniu wolno- 
Ści działania i suwerenności, od- 
budować planowo gospodarkę 
narodową bez nowych ciężarów 


zadłużenia kapitalistycznego, 
oraz podnieść stopę życiową 
ludności. 


Możemy dzisiaj stwierdzić, że 
w tych naszych wysiłkach osią- 
gnęliśmy poważne sukcesy. Przy 
pełnym poparciu wszystkich 
stronnictw, organizacji maso- 


() BERLIN (PAP). Jak już donosiliśmy, w sobotę 6 bm. ' 


Premier Grotewohl wspom- 


'niał m. in. o wielkim znaczeniu 


inavch najwybitniejszych | 
przedstawicieli życia politycznego NRD, 
z NRD i z Niemiec zachodnich, jak również korpusu dyplo- 
delegacji zagranicznych przybyłych na uro- 
czystości z okazji drugiej rocznicy proklamowania Niemie- 
ckiej Republiki Demokratycznej. i zarządzenia 
r ,rialistów zachodnich 


i 


układu handlowego 
NRD a Polską. 


Nasze długoterminowe ukła- 
dy + gospodarcze ze Związkiem 
Radzieckim i z krajami demo- 
kracji ludowej stwierdził 
mówca — obracają w  niwecz 
bojkotowe impe- 
oraz ich 


między 


į sojuszników z Bonn. wymierzo- 


jne przeciwko naszemu budow- 


4 -): , nictwu. 
Po drugie — należało zapewnić ; 
pokojowy i demokratyczny roz- | 


Fakty wskazują wyraźnie — 
mówił dalej premier — że po- 
kojowa polityka NRD prowadzi 


(naród wzwyż, a polityka remi- 


i 


i 
Í 
i 
i 


| wych i szerokich kół ludności. | 


niał, że Rząd Radziecki, przeka- | 


wemu NRD uznał słuszność dą- | 


stwierdził mówca — Rząd Ra-, à 
|dziej sytuacja gospodarcza Nie- 


dziecki zapoczątkował nowy 
etap w dziejach Niemiec i uto- 
rował narodowi niemieckiemu 
drogę do własnego rozwoju pań- 
stwowego. Rząd Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej jest 
przekonany, 
narodu składając gorące po- 
dziękowanie Rządowi ZSRR i 
Generalissimusowi Stalinowi za 
ten czyn wyzwoleńczy. 


Możemy dziś stwierdzić, że 
Niemiecka Republika Demokra- 
tyczna 
bazą walki narodowej całego 
naszego narodu. Gdy rząd NRD 
rczpoczął swą pracę przed dwo- 
ma laty stanęliśmy przed 
trzema głównymi zadaniami: 
Po pierwsze chodziło o to, 
azeby na nowej drodze demo- 
kracji i pokoju zdobyć przyjaźń 
i zaufanie świata do Niemiec- 
kiej Republiki Demokratycznej. 
Rząd musiał przy tym starać 
się w szczególności o nawiąza- 
nie pokojowych i przyjaznych 
| stosunków z tymi narodami, 
| które cierpiały niewymownie 
od faszyzmu z wielkim 


| Sekretarz KC Pọplskiej 


między pięcioma wielkimi mo- 
carstwami, przeciwko remilita- 
,ryzacjji Niemiec zachodnich. 
Należy podkreślić, że Narodo- 
wy Plebiscyt Pokoju przebiegał 
| sprawniej niż zeszłoroczna ak- 
i cja zbierania podpisów pod A- 
| pelem Sztokholmskim. Jest to 
wynik wzmożonej pracy polity- 
| cznej wśród mas i zwiększonej 
aktywności szeregowych człon- 
ków partii. 

Ważne jest zwłaszcza, że do- 
konany został krok naprzód w 
kierunku rozszerzenia i skupie- 
nia aktywu bezpartyjnego, prze- 
de wszystkim na wsi. Znamien- 
ny pod tym względem jest 
przykład województwa kato- 
wickiego i opolskiego. W cza- 
sie Plebiscytu w komitetach po- 
Koju poszczególnych przedsię- 
biorstw. instytucji, miast i wsi 
tych województw pracowało w 
charakterze pełnomocników a- 
gitatorów, propagandystów itd. 
48.188 członków partii i 137.019 
bezpartyjnych. W akcji zbiera- 
nia podpisów pod Apelem Szto- 
kholmskim brało udział 30.781 
| członków partii i 46.141 bezpar- 
i tyjnych. 

W szeregach Polskiej Zjedno- 
eo Partii Robotniczej wzra- 
i sta Świadomość, że w warun- 
i kach, kiedy partia odpowiada 
| całkowicie za życie gospodarcze 
|Polski Ludowej, najbardziej 
| powszednia, i zdawałoby sie. 


że wyraża uczucia | 


stała się najsilniejszą : 


oświadczył premier — 
, przemysłu zbrojeniowego. 


Usunęliśmy D p 
w Niemczech przepaść między 
narodem a rządem. Naród 


istniejącą dawniej | 


if 


rząd stanowią w naszej repu- | 


blice twórczą jedność. 


Wielkie sukcesy NRD 


W dalszej części swego prze- 
mówienia premier Grotewohi 


omówił obszernie postępy osią- | 


gnięte w ciągu dwóch lat istnie- 
nia NRD we wszystkich dzie- 


układem  poczdamskim. Tym | dzinach życia. 


Mówca stwierdził, że jedno- 
cześnie pogarsza się coraz bar- 


miec zachodnich. 
tam jeden tylko 


walor 
akcje 
To 


|zaś niesie śmierć naszej mło- 


dzieży. 
w _ Niemieckiej Republice 
Demokratycznej — jak wynika 


już z dotychczasowych danych 
— plan gospodarczy w r. 1951 
wykonany zostanie z nadwyż- 
ką. dzięki czemu pokojowa 
produkcja przemysłowa  wzro- 
śnie do 128 procent poziomu z 
r. 1936, a produkcja 
zwiększy się do 109 procent w 
stosunku do r. 1950. 


Wielce  doniosłym czynni- 


kiem rozwoju naszej gospodar- | 


ki pokojowej — podkreślił pre- 
mier — jest fakt, że NRD mo- 
gła zwiększyć poważnie swój 
handel zagraniczny. Liczne 


układy handlowe z ZSRR z kra- | 


jami demokracji ludowej, z 
Chińską Republiką 
świadczą wymownie o atmo- 
sterze przyjaźni i zaufania w 


stosunkach z tymi krajami. 


Zenon Nowak 
Zjednoczonej Partii Robotniczej 


zupełnie skromna praca gospo- 
darcza jest niezwykle odpowie- 
dzialną i ważną pracą partyjną 
Nasze instancje partyjne gię- 
biej i konkretniej, niż poprzed- 
nio, wnikają w ekonomikę swe- 
go powiatu. fabryki, wsi, spół- 
dzielni produkcyjnej, PGR-u. 
I to właśnie ułatwia nam wy- 
wiązywanie się z takich skom- 
plikowanych i trudnych zadań 
jak na przykład rewizja norm 
wytwórczych w wielu najważ- 
niejszych gałęziach przemysłu, 
jak mobilizowanie robotników, 
zwłaszcza w przemyśle węglo- 
wym, do wykonywania zwięk- 
szonych planów produkcyjnych. 
Dzięki temu właśnie narodowy 
plan gospodarczy za pierwsze 
półrocze 1951 r. wykonany zo- 
stał w 102,3 procenta. 


Na wsi poważną próbe i e-, 


szaminem dla naszych organi- 
zacji i działaczy partyjnych był 
przede wszystkim państwowy 
skup zboża. Przeprowadzony w 
warunkach  zaostrzonej walki 
klasowej był on dla członków 
cartii na wsi surową szkołą. 
Szereg posiedzeń plenarnych 
komitetów wojewódzkich i po- 
wiatowych oraz zebrań aktywu 
partyjnego poświęcono analizie 
niezwykle bogatego doświadcze- 
nia tych kampanii oraz wyciąg- 
nieciu wypływających stąd 
wniosków. Główny nacisk poło- 


Podnosi się i 


rolnicza stronach panuje przyjaźń, któ- 


Ludową | 


ł 


ł 
j 


litaryzacji i wojny, reprezento- 
wana przez rząd Adenauera 
prowadzi w dół. _ Naród nie- 
miecki pojmuje te fakty. 
Premier Grotewohl stwierdził, 
że w masach pracujących NRD 
zapanował dzięki temu nastrój 
ufności i twórczej pracy poko- 


jowej. Dotyczy to zwłaszcza 
młodzieży. Pozyskaliśmy — 
oświadczył mówca — młodzież 


dła polityki pokoju i zjedno- 
czenia Niemiec, co znalazło głę- 
boki wyraz podczas Światowego 
Zlotu Młodych Bojowników o 
Pokój w Berlinie. 


Przyjaźń po obu stronach 
Odry i Nysy 
W naszej walce o jedność i 


pokój — oświadczył następnie 
premier Grotewohl — mamy 


j 
„wielu silnych przyjaciół, a prze- 


de wszystkim mamy przyjażń 
i pomoc wielkiego Związku Ra- 


| dzieckiego, Chińskiej Republiki 


Ludowej i krajów - demokracji 
ludowej. Fakty te wskazują ca- 
łemu narodowi niemieckiemu, 


'że droga przyjaznych i pokojo- 
|wych stosunków z innymi na- 


rodami, którą kroczy Niemiecka 
Republika Demokratyczna od 
chwili swego powstania, jest 
jedyną drogą zdobycia zaufa- 
nia, szacunku i pomocy naro- 
dów miłujących pokój. Świad- 
czą o tym zwłaszcza serdeczne 
i przyjazne stosunki z naszym 


wschodnim sąsiadem — Polską. 
| Na zachodzie usiłowano uczynić 
z granicy na Odrze i Nysie kość | 


niezgody między naszymi obu 
narodami. Nie udało to się jed- 
nak. Granica nad Odrą i Nysą 
jest granicą pokoju. Po obu jej 


rą Prezydent Bolesław Bierut 
nazwał tak pięknie „twórczą 
przyjaźnią“. Zebrani przyjęli te 


słowa premiera Grotewohla bu- | 
i rzą oklasków. 


ZSRR — obrońcą 
żywotnych interesów 
narodu niemieckiego 


Nastepnie premier NRD mó- 
wił o niewzruszonej przyjaźni 
ze Związkiem Radzieckim. Przy- 


żyliśmy na ujawnienie i usunię- 
cie istotnych braków i niedo- 
<iągnięć w masowej pracy po- 
litycznej i organizacyjnej skie- | 
rowując uwagę organizacji par- ; 
tyjnych na podniesienie pracy 


| organizacyjnej do poziomu za- 


dań politycznych, stojących 


przed partią. 
II 


Szybkie tempo budownictwa 
socjalizmu we wszystkich dzie- 
dzinach życia narodowego. w 
warunkach wzrastającego oporu 
sił wroga klasowego w kraju | 
oraz staie podejmowanych przez | 
imperialistów amerykańsko-an- 
gielskich prób zakłócenia i u- 
deremnienia twórczej pracy na- 
rodu, stawia przed organizacja- 
mi partyjnymi wciąż wzrasta- 
jące wymagania. 

Doświadczenie wykazało nie- 
zbicie, że w tej skomplikowa- 
nej sytuacji organizacje bartyj- 
ne w terenie nie wykazują czę- 
stokroć należytej orientacji po- 
litycznej, czujności. bojowości, 
oraz tak nieodzownej w organ!- 
zacyjnym kierowaniu masami 
elastyczności i wyczucia potrzeb | 
mas. Niektórzy pracownicy *2- 
renowi. nie orientując się nale- 
życie w przyczynach trudności. 
które mają swe źródło w sorze- 
cznościach, właściwych okreso- 


pomniał on, że spośród czterech 
zwycięskich mocarstw, jedynie 
Związek Radziecki, od chwili 
podpisania układu poczdam- 
skiego, występował konsekwent- 
nie za przywróceniem jedności 
Niemiec, zawarciem 
pokojowego z Niemcami i wy- 
cofaniem wojsk okupacyjnych 


ka o rozwiązanie podstawowych 
problemów narodu niemieckiego 
na podstawie apelu Izby Ludo- 
wej weszła w nowe wyższe sta- 
dium, naród niemiecki musi 
uświadomić sobie w pełni róż- 
| nice w traktowaniu swych nie- 
|pozbywalnych praw przez po- 
|szczególne mocarstwa, ażeby 
wyraźnie zobaczyć, gdzie znaj- 
|dują się jego prawdziwi przy- 
jaciele. Niemiecka Republika 
Demokratyczna i całe Niemcy 
nie mogą istnieć bez przyjaźni 
ze Związkiem Radzieckim. 
Związek Radziecki reprezentuje 
{dziś ludzkość i przewodzi wiel- 
kiemu światowemu obozowi po- 
koju. Jeszcze jednym tego do- 


j wodem jest wywiad Józefa 
Stalina z korespondentem 
„Prawdy“. Usłyszeliśmy jego 


: słowa z ogromną radością. 


Ogólno-niemiecka narada 
krokiem do zjednoczenia 
Niemiec 


Gdy  umilkły długotrwałe, 
burzliwe oklaski, premier Gro- 
|tewohl przeszedł do omówienia 
| stanowiska aliantów zachodnich 
ji rządu bońskiego wobec dążeń 
'do pokojowego zjednoczenia 
| Niemiec. , ` 


Przypominając manewry Ade- 
| nauera i Bundestagu w związku 
|z apelem Izby Ludowej NRD 
| w sprawie odbycia narady ogól- 
i noniemieckiej 
| wohł oświadczył: 
| Charakterystyczną cechą po- 
|lityki Adenauera jest to, że u- 
| kładając swe plany liczy się on 
| zawsze ze swoimi panami z Pe- 
| tersberga, nie liczy się nato- 
jmiast z narodem niemieckim. 
| Naród niemiecki nie pozwolił 
jjednak Adenauerowi i Bundes- 


|tagowi na przemilczenie apelu 


| Izby Ludowej. Toteż Adenauer 
i stanął przed parlamentem jako 
|człowiek dążący z jednej stro- 
ny do wygrania na czasie, ażeby 
zawrzeć układ o sformowaniu 
regularnej armii zachodnio-nie- 
|mieckiej i o włączeniu tej czę- 
| ści naszego kraju do agresyw- 
nego paktu atlantyckiego, z 
drugiej zaś strony jako człowiek, 
który pod naciskiem opinii pu- 
blicznej zmuszony jest określić 
swe stanowisko wobec zagad- 
nienia, którym interesuje się 
głęboko cały naród, lecz które- 
| go rozwiązanie pozostaje w cał- 
|kowitej sprzeczności z planami 


pływały przede wszystkim z 
faktu, że pracownicy terenowi1 
nie zawsze potrafili zrozumieć, 
iż zaostrzająca się podstawowa 
sprzeczność między klasą ro- 
botniczą a burżuazją różni się 
zasadniczo od sprzeczności w 
poszczególnych, bieżących zaga- 
dnieniach między klasą robotni- 
czą a chłopstwem pracującym 
które mogą być przezwyciężone 
na bazie zacieśnienia ich spój- 
ni. Napotykając niekiedy na 
trudności, związane z wykona- 
niem przez chłopów  zobowią- 
zań z tytułu kontraktacji trzo- 
dy chłewnej lub sprzedaży pań- 
stwu zboża, niektórzy pracowni- 
cy partyjni nie umieli pokony- 
wać tych trudności w taki spo- 
sób, aby przyczyniało się to do 
zacieśnienia sojuszy klasowego 
między robotnikami i chłopami 
craz do izolacji kułactwa. 

Nie wnikając głęboko w za- 


nięciach, szereg towarzyszy w 
terenie tracił z pola widzenia 


nikowych rozważaniach o ko- 
nieczności wałki z kułactwem. 
towarzysze ci nie dostrzegali 
częstokroć wzrostu politvcznej 
aktywności klasy robotniczej i 
chłopstwa i nie wyczuwali, iż 
życie stawia zwiększone wyma- 
gania wobec organizacji par- 
tyinych w dziedzinie politycz- 
nego i organizacyjnego kiero- 
wania masami. 
ników partyjnych znaleźli sie 
również i tacy, którzy nie umie- 
li zdecydowanie realizować de- 


wi budowy podstaw socjalizmu 
w naszym kraju odchylali się od 
linii paftii Ujawniło sie to ze 
szczególną siłą w toku realiza- 
cji poczynań partii i rzadu na 
wasi Wypaczenia linii partii wy- 


mokracji wewnątrzpartyjnej, 
podnosić aktywności mas par- 
tyjnych, wciągać ich do oma- 
wiania podstawowych zagad- 
nień budownictwa socjalistycz- 


traktatu i 


z tego kraju. Obecnie, gdy wal- | 


premier Grote- | 


chodzące zjawiska i poprzesta- | 
jjac na dotychczasowych osiąg- 


konkretnego wroga klasowego. | 
| który częstokroć stosuje nową 
jtaktykę. Poprzestając na ogó!- 


Wśród kierow- | 


zachodnich mocarstw okupacyj- 
nych i z jego własnymi poglą- 
dami politycznymi. Tym wła- 
śnie tłumaczy się fakt, że wy- 
powiedzi Adenauera były nie- 
jasne i dwuznaczne. Stanowią 


stii narady ogólno-niemieckiej, 
jedności i traktatu pokojowego. 
Na to jednak nie pozwolimy i 
nie pozwoli na to naród nie- 
miecki. Dlatego też na nadzwy- 
czajnym posiedzeniu Izby Lu- 
dowej dnia 10 października u- 
dzielimy wyraźnej 
narodowi niemieckiemu i Bun- 
destagowi. Odpowiedź ta przy- 
czyni się do położenia kresu 
próbom zmierzającym do zama- 
skowania swego istotnego sta- 
nowiska i do przeciągania spra- 
wy. 


Narada ogólno-niemiecka, o- 
twarta dla wszystkich Niemców, 
musi dojść do skutku, zanim 
zapadnie przy drzwiach zam- 
kniętych decyzja o remilitary- 
zacji Niemiec. Tylko zjednocze- 


i wycofanie wszystkich wojsk 
okupacyjnych uchronią naród 
niemiecki przed grożącymi mu 
niebezpieczeństwami. Traktat 
pokojowy dła Niemiec — oto 
czego chce naród, czego potrze- 
bują Niemcy i co przyniesie ko- 
rzyść całemu światu. Mając na 
oku te zadania i cele, rząd Nie- 
miecziej Republiki Demokra- 
tycznej z ufnością i zdecydowa- 
niem rozpoczyna trzeci rok 
swojej pracy. 


Po przemówieniu premiera 
Grotewohla, nagrodzonym hucz- 
nymi oklaskami, wicepremier 
Nuschke odczytał pismo z po- 
zdrowieniami do Generalissimu- 
sa Stalina (tekst tego pisma po- 
dajemy powyżej). Zebrani przy- 
jęli tekst pisma burzliwą owa- 
cją. ś 

Z kolei wygłosili przemówie- 
nia powitalne przedstawiciele 
poszczególnych delegacji, gorą- 
co oklaskiwani przez uczestni- 
ków akademii: członek Prezy- 
dium Rady Najwyższej ZSRR 
Kuzniecow, kierownik delegacji 
zachodnio-niemieckiej dr Heil, 
ambasador Czi Peng-fei (Chiny), 
wicepremier Hilary Chełchow- 
ski (Polska), minister Kopecky 
(Czechosłowacja), minister Kiss 
(Węgry), minister Luca (Rumu- 
nia), dr. Paszow (Bułgaria), po- 
seł Halim Budo Albania), mini- 
ster Szyrendyb (Mongolska Re- 
publika Ludowa). 


Po przemówieniach nastąpiła 
część artystyczna uroczystości. 
i 


nego, przekonywać o słuszności 
uchwał partii. Wpływało to na 
osłabienie życia wewnątrzpar- 
tyjnego w niektórych organiza- 
cjach, powodowało spadek po- 
ziomu pracy politycznej wśród 
mas 


Tam, gdzie nie przestrzegano 


darczą i polityczną. walka o 
| wykonanie planów gospodar- 
czych nie mogła być peł- 


nowartościowa i skuteczna. Na- 
leży podkreślić, że w Polsce 
liczba robotników wzrosła bli- 
sko dwukrotnie. W warunkach 
szybkiego wzrostu  liczebnego 
klasy robotniczej, która siłą rze- 
czy wchłania tysiące wychodź- 
ców z  drobnomieszczańskich 
warstw wsi i miast, niedocenia- 
i nie pracy: politycznej kryje w 
sobie szczególnie poważne nie- 
bezpieczeństwo. Nie jest przy- 
 padkiem, że ostatnie Plenum 
i Komitetu Warszawskiego było 
| całkowicie poświęcone temu za- 
gadnieniu. 


| Plenum ujawniło szereg fak- 
jtów, świadczących, że poszcze- 
'gólne komitety dzielnicowe, jak 
j również sam Komitet Warszaw- 
ski, w związku z wielkimi suk- 
'ecesami budownictwa naszej 
i stolicy, uległy nastrojom bez- 
; troski, osłabiły więź z masami, 
:stepiły czujność. Wykorzystał 
ito wróg klasowy. Tak np. w fa- 
i bryce WPB-19 klika zauszni- 
|ków b. właściciela zdołała prze- 
niknąć do kierowńictwa admi- 
'nistracji, a nawet do kierownic- 
twa organizacji partyjnej, 
związkowej i młodzieżowej. Za- 
straszając robotników, szerząc 
pijaństwo i demoralizację, wro- 
jgowie ci przez czas dłuższy 
wz państwo. oszukiwali 
robotników, wzbudzali nastroje 


odpowiedzi | 


nie -Niemiec, traktat pokojowy | 


stalinowskiej zasady jedno- 
ści ií nierozerwalnej więzi 
między działalnością gospo- | 


| 


| 
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Uroczyste obchody w NRD 


(© BERLIN (PAP) Druga 
rocznica proklamowania Nie- 
mieckiej Republiki Demokraty- 
cznej obchodzona była uroczy- 
ście przez całą ludność NRD. 
Miasta, wsie i osiedla udekoro- 
wano flagami i transparentami. 
Widniejące na transparentach 
hasła wzywały ludność do ak- 
tywnego poparcia apelu Izby 
Ludowej w sprawie narady 
ogółno-niemieckiej oraz do 
wzmożenia wysiłków w walce 
o pokój i d wykonanie 5-let- 
niego planu gospodarczego. Na 
licznych masowych zebraniach 
w szkołach, zakładach pracy i 
instytucjach ludność NRD da- 
wała wyraz swej głębokiej so- 
lidarności z pokojową polityką 
pierwszego demokratycznego 
rządu niemieckiego. 

Na ręce prezydenta Wilhelma 
Piecka i rządu NRD napływają 
tysiące telegramów, donoszą- 
cych o sukcesach i zobowiąza- 
niach produkcyjnych, podejmo- 
wanych dla uczczenia święta 
narodu niemieckiego. 


Przyjęcie u prezydenta 
Piecka 


(f) BERLIN (PAP). W związ- 
ku z obchodem drugiej rocz- 
nicy proklamowania Niemiec- 
kiej Republiki Demokratycznej 
prezydent Wilhelm Pieck wydał 


7 października przyjęcie dła 
członków korpusu dyploma- 
tycznego w Berlinie. Obecni 
byli członkowie korpusu dy= 
plomatycznego ze swym dzieka= 
nem ambasadorem  Puszkinem, 
szefem misji dyplomatycznej 
ZSRR, na czele. Ze strony rządu 
NRD obecni byli na przyjęciu 
minister spraw zagranicznych 
Dertinger i podsekretarze stanu 
w MSZ. 
Niemiecka prasa 

demokratyczna w drugą 


rocznicę NRD 


(£) BERLIN (PAP). Wszystkie 
niemieckie dzienniki demokra- 
tyczne ukazały się w drugą 
rocznicę istnienia NRD w od- 
świętnej szacie. Wśród zdjęć 
obrazujących historyczne chwi- 
le i osiągnięcia młodego nie- 
mieckiego państwa demokra- 
tycznego zwracają uwagę m. in. 
fotografie z rewizyty Prezyden= 
ta R. P. Bolesława Bieruta w 
Niemieckiej Republice Demo- 
kratycznej. Pod fotografią 
przedstawiającą prezydentów 
obu państw w serdecznej roz- 
mowie dziennik „Neues Deui- 
schland* zamieszcza słowa: 
„Polska ludu pracującego i de- 
mokracja niemiecka zniosły mur 
nienawiści, jaki od wieków dzie= 
lił oba narody“. 


14 pytań wicepremiera Nuschke 
pod adresem Adenauera 


(f) BERLIN (PAP). Agencja 


'ADN podaje, że prze i - 
one niefortunną próbę uchyle- | p i Przew cdDiCza 


nia się od rozstrzygnięcia kwe- . 


cy CDU, wicepremier rządu 
NRD prof. Otto Nuschke skie- 
rował pod adresem Adenauera 
14 pytań. 

Jasne odpowiedzi na te py- 


| tania — stwierdza Nuschke — 


i 


| władzami okupacyjnymi 


|łecznych w fabryce. 


| wego skupu 


ułatwiłyby drogę do otwartych 
i uczciwych rozmów ogólnonie- 
mieckich. 

Pierwsze pytanie dotyczy sta- 
nowiska Adenauera w stosunku 
do tzw. „rady europejskiej“, 
która — jak stwierdza Nuschke 
— jest w rzeczywistości zama- 
skowaną organizacją paktu 
północno-atlantyckiego. 

Pytanie drugie związane jest 
2 propozycją . Adenauera, aby 
Organizacja Narodów  Zjedno- 


czonych objęła kontrolę nad 
przeprowadzeniem wyborów o- 
gólnoniemieckich. Jak wiado- 
mo ONZ nie jest uprawniona 
do rozpatrywania zagadnień 
niemieckich. 


Nuschke zapytuje następnie, 
czy można pogodzić z zasada- 
mi demokracji fakt, że rozmo- 
wy Adenauera z zachodnimi 
doty- 
czące żywotnych problemów, 
prowadzone są bez udziału spo- 
łeczeństwa. Miliony Niemców 
w Niemczech zachodnich po- 
dobnie jak i my — stwierdza 
Nuschke — przekonane są, że 
remilitaryzacja służy sprawie 


wojny. Czy wobec tego — za- 


pytuje Nuschke — "zamierza 
pan jeszcze przed wyborami 
niemieckiego zgromadzenia na- 
rodowego postawić naród nie- 
miecki — jeżeli chodzi o remi- 
litaryzację — przed faktem do- 
konanym? 

Przypominając, że Adenauer 


zignorował referendum ludowe 
Nuschke zapytuje, czy narodo- 
wi niemieckiemu odpowiadać 
może fakt, że rząd Adenauera 
bez aprobaty narodu bierze 
udział w planie Schumana. 

Dalsze pytania dotyczą pla- 
nu oddania wojsk zachodnio -= 
niemieckich pod dowództwo 
Eisenhowera oraz rzekomej 
„samodzielności“ poczynań rzą- 
du bońskiego. 


Nuschke, zapytuje nastepnie 
dlaczego Adenauer nie zażąda 
od Mac Cloy'a podania przyczyn 
dla których USA nie chcą zaw- 
rzeć z Niemcami traktatu po- 
kojowego, 

Wskazując na bezpodstawne 
oskarżenia Adenauera, jakoby 
ZSRR prowadził politykę „roz- 
członkowania Europy“ Nuschke 
podkreśla, że nie kto inny, lecz 
właśnie mocarstwa zachodnie 
usankcjonowały rozbicie Nie- 
miec i rozczłonkowanie Europy 
przez przeprowadzenie wybo- 
rów do separatystycznego par- 
lamentu w Bonn. 

Podkreślając agresywne po- 
czynania imperialistów amery- 
kańskich ' Nuschke zapytuje 
Adenauera, czy rzeczywiście 
sądzi on, że takie poczynania 
jak agresja w Korei, zawarcie 
paktu atlantyckiego, remilita- 
ryzacja Niemiec zachodnich i 
Japonii, zawarcie sojuszu z 
Franco i dostarczanie broni 
Tito, mają cele pokojówe. 

Dlaczego — brzmi ostatnie 
pytanie — parlament federalny 
w Bonn przemilcza całkowicie 
drugą część naszych propozycji 
dotyczącą przyśpieszenia za- 
warcia traktatu pokojowego z 
Niemcami? 


Agent USA Adenauer ponownie 
odrzuca propozycje Izby Ludowej 


(Ð BERLIN (PAP). Adenauer 
wygłosił w Berlinie przemówie- 
nie, w którym ponownie odrzu- 
cił propozycję odbycia ogólno- 
niemieckiej nąrady w celu 
przygotowania wyborów pow- 


Adenauer proponował prze- 
prowadzenie wyborów pod 
„kontrolą międzynarodową“, tj. 
pod kontrolą amerykańską. 

Przemówienie Adenauera ob 


szechnych w Niemczech i przy- | fitowało w liczne wypady an- 


śpieszenia. 
pokojowego. 


zawarcia kde Do naj i antypolskie. 


Naród włoski protestuje przeciw 
wojennej polityce De Gasperiego 


(da) RZYM (PAP). Z inicjaty- 
wy obrońców pokoju w Genui 
rozwinęła się we Włoszech sze- 
roka kampania protestu prze- 
ciwko nowym  zobowiązaniom 
wojskowym, jakie przyjął pre- 
mier De Gasperi w Stanach 


niezadowolenia i usiłowali wy- 
wołać wrażenie, że ta szkodni- 
cza robota jest polityką partii 
i rządu. Komitet Dzielnicowy 
— Grochów nie wnikał w wa- 
runki pracy tego przedsiębior- 
stwa, nie interesował się na- 
strojami mas, ani życiem wew- 
nętrznym organizacji partyj- 
nych i innych organizacji spo- 
Nie zwra- 
cając uwagi na niepokojące sy- 
gnały ze strony członków partii 
i bezpartyjnych. Komitet Dziel- 
nicowy w sposób biurokratycz- 
ny zadowalał się naciągniętymi 
sprawozdaniami o wykonaniu 


planu i zobowiązań socjali- 
stycznych w fabryce. 
Plenum ujawniło również 


szereg innych: przejawów nie- 
frasobliwości politycznej, biuro- 
kratyzmu, bezdusznego stosun- 
ku niektórych komitetów partyj 
nych do potrzeb robotników. Wy 
szły na jaw fakty tłumienia 
krytyki, niedostatecznej odpor- 
ności wobec wrogich zaku- 
sów itd. Uchwały Plenum Ko- 
mitetu Warszawskiego i innych 
wojewódzkich posiedzeń ple- 
narnych miały przede wszyst- 
kim na celu ożywienie życia 
wewnątrzpartyjnego, zacieśnie- 
nie więzi z masami i wzmoże- 
nie czujności rewolucyjnej. 

W toku ostrej walki, która 
rozwinęła się wokół państwo- 
zboża na wsi, uja- 
wniliśmy w większym niż kie- 
dykolwiek stopniu niedociąg- 
nięcia w pracy organizacyjnej. 

W województwie poznańskim 
usunięto z partii 14 przewodni- 
czących gminnych Rad Narodo- 
wych, którzy osłaniali kułackie 
próby zerwania skupu zboża lub 
brali w nich udział; zdięto z ro- 
boty przeszło 20 sekretarzy pod- 
stawowych organizacji partyj- 
nych, którzy okazali się nie- 
zdolni do kierowania walką 


Zjednoczonych. W wielu mia- 
stach wybierane są delegacje, 
które udają się do Rzymu, aże- 
by zaprotestować przeciwka 
nowym zobowiązaniom wojsko- 
wym, zamanifestować swą wolę 
pokoju. 
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biedoty wiejskiej i chłopów 
średniorolnych przeciwko kno- 
waniom kułackim. 

Fakty te świadczą nie tylko 
o zaśmieceniu aparatu państwo- 
wego i częściowo partyjnego w 
poszczególnych miejscowościach 
lecz również o tym, że gdzie- 
niegdzie organizacje partyjne 
nie były zdolne do aktywnego 
przeciwstawienia się podszeptom 
i wypadom kułackim. Jest rze- 
czą charakterystyczną, że w 
tych miejscowościach, w któ- 
rych dopuszczono się wypacze- 
nia linii partii, zwłaszcza w 
stosunku do średniaka, wrogie 
elementy, udając „obrońców* 
średniaka, wyraźnie się uaktyw 
niły. Knowania wrogów ułatwił 
niewątpliwie fakt, że cierpliwą, 
uświadamiającą pracę politycz- 
ną wśród chłopów zastępowano 


administrowaniem i biurokra= 
tycznie preparowanymi rozpo- 
rządzeniami 


Coraz bardziej zdecydowanie 
wyciągając wnioski z popełnio- 
nych błędów, prowadząc śmia- 
ło w oczach mas i z ich udzia= 
łem walkę przeciwko wypacza= 
niu linii partii, nasze organiza= 
cje partyjne kierują się wska- 
zaniami towarzysza Bieruta. 
„Zadaniem władzy ludowej 
uczy towarzysz Bierut — win- 
no być tępienie, w oparciu a 


=. 


współdziałanie organizacji po- 
litycznych i społecznych — 
wszelkich nadużyć, wszelkiej 


złośliwej biurokracji, wszelkie- 
go łamania obowiązujących u=- 
staw w stosunku do chłopa”. 
Mimo szeregu błędów popeł- 
nionych w terenie, państwowy 
skup zboża dowiódł, jak dalece 
wzrósł i umocnił się autorytet 
państwa  ludowo-demokratycz= 
nego wśród chłopów pracują- 
cych. Świadczą o tym cyfry. 
Chłopi polscy sprzedali pań. 
(Dokończenie na str. 3) 
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Polski świat pracy, nauki i sztuki 
o wypowiedzi towarzysza Stalina 


A Przedstawiciele różnych warstw społeczeństwa podkre- ! i reżyser teatralny. rektor Pań- 


ślsją w swych wypowiedziach 


ogromne znaczenie 


Generalissimusa Stalina dla utrwalenia pokoju. 


„Słowa wywiadu z tow. 
Stalinem usłyszałam w hali 
produkcyjnej przez głośnik. 


właśnie w chwili, kiedy reali- 
zowałam przy swojej maszynie 
październikowe zobowiązania — 
mówi  wiertaczka z Zakładów 
im. Komuny Paryskiej, Stani- 
sława Jakubiak. 

Pomyślałam sobis: Stalin 
przypomina, że obóz pokoju 
jest potęgą. Tym bardziej mu- 
simy wzmacniać nieustannie 
nasz potencjał gospodarczy i 
obronny, aby można było spo- 
kojnie budować lepszą, szczę- | 
śliwszą przyszłość. 


Pomyślałam sobie: musimy, 
jak najlepiej pracować. abyśmy 


byli jeszcze silniejsi, aby nikt 
nie mógł zagrozić pokojowi“ 
= 


Ryszard Gwiazda z „Metrobu- 
owy“ jest członkiem przodują- 
cej brygady, która wykonuje 
przeciętnie 360 procent normy. 
Mówi on: 

„Sądzę, że po wypowiedzi 
Józefa Stalina imperialiści po- 
myślą dwa razy, zanim zdecy- 
dują się na jakiś agresywny 
krok. 

Naszym największym wro- | 
giem jest imperializm amery- 
kański i odbudowujący się pod 


yul 


| 


t 


 dziecki. 
wą, wypowiada się za zakazem ; 


| 
| 


ız gromady 


jego kierownictwem Wehr- 


amerykańskim odejdzie ochota 
do awantur woiennych*. 


$ 


Prof. Jan Dąbrowski — pro+ 
rektor Uniwersytetu Jagielloń- 
skiego mówi: 

„Oświadczenie Józefa Stalina, 
stwierdzające, że Związek Ra- 
posiadając broń atomo- 


tej broni, 
i kiem na drodze utrzymania po- 
koju światowego. Oświadczenie 
to musi niewątpliwie 


nych, zwłaszcza w zachodnich 
Niemczech — co jest tak ważne 
dla nas — Polaków“. 

$ 


Średniorolny chłop W. Dudek 
Ugwałd, pow. Ol- 
sztyn powiedział: 

„Broń atomowa w rękach 
Związku Radzieckiego, kraju, 
który przewodzi obozowi poko- 
ju, jest dowodem, że siły nasze 
są niezwyciężone. Słowa Józefa 
Stalina są wędzidłem dla zbrod- 
niarzy, którzy chcieliby rozpę- 
tać nową pożos” wojenną". 


|macht. Ale po wywiadzie towa- | mowej przez Kraj 


|jeszcze bardziej wzmaga 
aa e.i trmigachętkoni | siły i odstrasza od zaatakowania | 


jest poważnym kro- 


wpłynąć 
na ostudzenie zapałów wojen- | 


słów | stwowej Wyższej Szkoły Teat- 


ralnej stwierdził: 


„Fakt posiadania broni ato- 
Socjalizmu 
jego | 


go. Jednocześnie 
Radziecki nie użyje nigdy bom- 
by atomowej dla agresji prze- 
eiw jakiemukolwiek państwu i 
że w dalszym ciągu domaga się 
iak najdalej idącej kontroli tej 
straszliwej broni — jest dobit- 
inym dowodem konsekwentnej 


Teraz potęgę Związku Radziec- 
kiego znają i nasi wrogowie i to 
poskromi ich wojenne zapędy. 
Dobrze się teraz muszą namy- 
śleć, czy opłaci im się remilita- 
ryzacja Niemiec. Chyba nie za- 
pomnieli jeszcze, co się stało z 
Hitlerem. Będziemy nieustan- 
nie pod wodzą Związku 
dzieckiego walczyć o pokój_je- 


Jan Kreczmar, wybitny aktor | szcze lepszą pracą." 


Studenci odgruzowujący Warszawę 
gorąco witają wypowiedź Józefa Stalina 


( 7 bm. na apel Zrzeszenia 
Studentów Polskich 13 tysięcy 
studentów uczelni warszawskich 
pracowało w kilku punktach 
stolicy przy odgruzowaniu. Mło- 
dzież pracowała bardzo ofiarnie 


W czasie pracy żywo dysku- 
towane były odpowiedzi towa- 
rzysza Stalina na pytania kore- 
spondenta „Prawdy“. Po skoń- 
czonej pracy we wszystkich 


i wydajnie. Np. na Muranowie | punktach akcji odgruzowawczej 


do godziny 11 załadowano gru- 
zem 104 wagony. 


młodzież samorzutnie zorgan|i- 
zowała masówki, podczas któ- 


rych studenci zapoznali siłę z 
wywiadem towarzysza Stalina. 

Zebrania studentów  przero- 
dziły się w manifestacje na 
cześć przyjaźni ze Związkiem 
Radzieckim, na cześć światowe- 
go obozu pokoju i wiełkiego 
Chorążego Pokoju Józefa Stali- 
na. (gl) 


Przygotowania w całym kraju do Miesiąca 
pogłębienia przyjaźni polsko-radzieckiej 


(d) Ludzie pracy w całym 
kraju przygotowują się do im- 
prez Miesiąca pogłębienia przy- 
jaźni polsko - radzieckiej. 

Wieczorami świetlice gro- 
madzkie spółdzielni produk- 
cyjnych i PGR-ów tętnią gwa- 
rem. Opracowywane są w nich 
wieczornice, na których prele- 
genci omówią znaczenie Wiel- 
kiej Rewolucji Październikowej. | 

łodzież przygotowuje dekora- 
cje, plansze, gazetki ścienne, 
napisy i transparenty z ha- 
słem: „Każdy mało i średniorol- 
ny chłop — członkiem TPPR*. 

Koła gospodyń wiejskich o- 
pracowują treść 700  pogada- 
nek, oświetlających wkład. ko- 
biety radzieckiej w organizację 
życia socjalistycznego i budowę 
komunizmu. 

W kołach hodowców, planta- 
torów i wśród członków kół mi- 
czurinowskich wiełkie zaintere- 
sowanie wzbudzają cykle od- 


czytowe o zdobyczach radziec- 
kiej agrobiologii i agrotechniki, 
które wygłoszą znani naukowcy. 

Dla sportowców, członków 
LZS-ów — Samopomoc Chłop- 
ska przygotowuje 370 pogada- 
nek o sporcie w ZSRR. 


W wielu miastach, miastecz- 
(kach i wsiach odbywają się 


konferencje aktywu TPPR, 'na | 

l . . c 

| Budowa osiedla akademickiego w 
| 


których działacze Towarzystwa 
omawiają sposoby realizacji 
swych zadań w okresie Miesią- 
ca. 

Na kurso-konfereńcji, która 
niedawno odbyła się w Oświę- 
cimiu, aktyw wojewódzkiego 
zarządu TPPR pogłębił swoją 
wiedzę o Związku Radzieckim. 
Wiełe uwagi uczestnicy konfe- 
rencji poświęcili m. in. .omó- 
wieniu metod jak najszerszego 
rozpowszechnienia wśród spo- 
łeczeństwa swojego wojewódz- 
twa przodujących osiągnięć 


Kary więzienia i obozu pracy 
dla spekulantów 


(d) Walka ze spekulacją trwa 
W ciągu ostatniego 
delegatura Komisji Specjalnej 
w Bydgoszczy rozpatrywała po- 
nad 90 spraw o nielegalny ubój 
i spekulację mięsen. W woj. 

rakowskim zdemaskowano, 
dzięki czujności kontrolerów 
Społecznych, ponad 100 speku- 
antów. 

Józef Kozakiewicz — kułak 
2 Siekierczyna w pow. Lubań, 
gorawiał nielegalny skup i han- 

del trzodą chlewną oraz mię- 
sem, 

Kułak sprzedawał mięso po 
20—25 zł za kilogram. Orzecze- 
niem delegatury Komisji Spe- 
cjalnej we Wrocławiu  kułak 
ukarany został 24 miesiącami 
obozu pracy. 

Również na 24 miesiące obo- 


C AN 
a] x Ef = DRM A 


miesiąca | 


zu pracy į 5 tysięcy zł grzyw- 
ny skazany został b. pracownik 
gminnej spółdzielni „Samopo- 
moc Chłopska* w Janowcu 
Franciszek Zembaty, który wy- 
korzystując swoje stanowisko 
w gminnej spółdzielni, podstęp- 
nie wyłudzał od chłopów 
punktach spędu cielęta i tucz- 
niki. 

Karę 4 lat więzienia i 1.000. 


złotych grzywny wymierzył Sąd | 
na ! 
sesji wyjazdowej w Żninie by- | 


Wojewódzki w Bydgoszczy 


łemu rzeźnikowi. Wawrzynowi 
Andlerowi, który bił w wyso- 
ce antysanitarnych warunkach 
trzodę chlewną, 
na skup, a nie poddane oględzi- 
nom lekarskim mięso sprzeda- 
wał po wygórowanych cenach. 


(Dokończenie ze str. 2) 
stwu o 300 tysięcy ton zboża 
więcej, niż w latach 1949—1950. 

niedługi czas potem przepro- 
wadzona subskrypcja Narodo- 
wej Pożyczki Rozwoju Sił Pol- 
ski również spotkała się wszę- 
dzie z poparciem przytłacza- 
jącej większości chłopstwa. 
Fakt, że przeszło 2.588.000 chło- 
pów zgodnie podpisało pierwsza 
w naszym kraju pożyczkę, był 
niewątpliwym przejawem zau- 
fania chłopstwa pracującego do 
władzy ludowej oraz wzmoże- 
nia i podniesienia poziomu pra- 
cy politycznej wśród mas. 


II 


Doświadczenie wykazała, że 
Am, gdzie organizacje partyjne 
umiały wciągać do partii naj- 

tdziej aktywnych i oddanych 
biedniaków i średniaków, tam 
Bdzie w toku przeprowadzonej 
W roku bieżącym kampanii 
Sprawozdawczo-wyborczej pod- 
Stawowe i gminne organizacje 
Partyjne wybrały do kierownic- 
twa towarzyszy posiadających 
autorytet, cieszących się zaufa- 
niem” chłopstwa pracującego, 
tam z dnia na dzień zacieśnia 
Się więź z masami, daje się zaob. 
serwować wzrost aktywu bez- 
Partyjnego, którego rola i zna- 
czenie są w naszych warunkach 
niezwykle doniosłe. 

Fakty te ze szczególną siłą 
Przekonują naszych pracowni- 

w partyjnych o wyjątkowej 
dla nas aktualności wskazań to- 
Warzysza Stalina, że dla wciele- 
ia w życie haseł i polityki par- 
tii potrzebny jest: „Po pierwsze, 
Prawidłowy dobór Pracowników 
ontrola wykonania dyrektyw 
Partii Po drugie. elastyczność 
w kierowaniu masami į maksy- 
malne wyczucie potrzeb mas. 
Wyczucie i jeszcze raz wyczu- 
cie", Jest rzeczą całkowicie zro- 


zumiałą, że podsumowując wy- 
niki kampanii gospodarczo-poli- 
tycznych zogniskowaliśmy u- 
wagę organizacji partyjnych na 
zagadnieniu kadr. na ich wła- 
ściwym wysuwaniu i rozmiesz- 
czaniu. Zapobiegliśmy tenden- 
cji sprowadzania tej sprawy 
jedynie do usuwania niedbałych 
pracowników. Oczywiście, usu- 
wanie ludzi. którzy nie podołali 
pracy, a przede wszystkim lu- 
dzi niegodnych zaufania. jest 
potrzebne i pożyteczne. Jednak- 
że nie w tym tylko rzecz: SsprA- 
wą o wiele ważniejszą jest. aoy 
setki i tysiące szeregowych 
członków partii, o których ist- 
nieniu terenowi kierownicy czę- 
stokroć nie słyszeli nawet. a 
którzy w toku walki wykazali 
hart i troskę o potrzeby mas i 
dowiedli, że potrafią stać się 
prawdziwymi przywódcami lu- 
dzi pracy. zasilili i umocnili 
nasze instancje partyjne na 
wszystkich szczeblach. 

Doświadczenie wykazało nie- 
zbicie, jak nędzną jest pokutu- 
jąca wciąż jeszcze wśród nie- 
których pracowników  partyj- 
nych teoryjka jakoby „brak 
było ludzi", jakoby na skutek 
tego trzeba było jednoosobowo 
decydować o losach orgAniza- 
cji. łamiąc zasady zespołowego 
kierownictwa. odsuwać innych 


członków egzekutywy od roz- 
strzygania spraw partyjnych 
itd. 


Partia z całą ostrością pote- 
pia te oportunistyczne teoryjki, 
ędące częstokroć próbą uspra- 
wiedliwienia własnej bezczyn- 
ności w wysuwaniu i wychowy- 
waniu szerokiego aktywu par- 
tyjnego i bezpartyjnego. Dlate- 
go też w toku przygotowań do 
powiatowych i miejskich kon- 
ferencji partyjnych, jakie odbe- 


i i 


na j 


przeznaczoną | 


stachanow- 


|-5ystemów pracy 
kołchoźników  radziec- 


ców i 
kich. 


Na podobnej konferencji w 
Koszalinie aktywiści TPPR o- 
raz przedstawiciele organizacji 
i instytucji omawiali swój u- 
dział w poszczególnych impre- 
zach Miesiąca 


W Szczecinie powstdje wielkie osiedle mieszkaniowe dla młodz ieży 
w bieżącym roku zamieszka tu 2.000 studentów. Na 


ważniejszych zadań jest sięg- 
nięcie do aktywu partyjnego, 
który wyrósł i wykazał się w, 
pracy w roku bieżącym, w ce-. 
łu odnowienia i umocnienia kie- 
rowniczych instancji  partyj- 
nych, 

Nie ulega wątpliwości. że nie- 
dociągnięcia w naszej pracy or- 
ganizacyjnej w znacznym stop- 
niu wypływają z braku syste- 
matycznej kontroli wykonania. 
Zwiększone wymagania Komi- 
tetu Centralnego przyczyniły 
się do pewnego usprawnienia 
kontroli w terenie. Jednakże 
wysłane przez nas do szeregu 
województw i powiatów bry- 
gady ujawniły nieodosobnione 
fakty braku kontroli ze strony 
organizacji partyjnych nad wy- 
konaniem ich własnych uchwał. 
Nie przyjęło się też jeszcze. ja- 
ko skuteczna metoda 
nictwa, wysłuchiwanie w myśl 
ustalonego planu. na posiedze- 
niach egzekutyw oraz na ple- 
num komitetów wojewódzkich 
i powiatowych sprawozdań niż- 
szych instancji partyjnych o 
wykonaniu przez nie tych czv 
innych uchwał partii Mimo. iż 
nasze komitety wojewódzkie i 
powiatowe przekonały się jnż 
na podstawie własnego da- 
świadczenia o celowości wysy- 
łania grup aktywu w teren w 
celu skontrolowania , pracy. »- 
becny stan rzeczy w tej dzie- 
dzinie nie odpowiada jeszcze 
bynajmniej istniejącym możli- 
wościom. 

Skuteczna kontrola wykona- 
nia jest bezpośrednio związana 
z podniesieniem poziomu pracy 
aparatu instruktorskiego. A 
przecież instruktorzy nie wsze- 
dzie jeszcze wyzbyli się metody 
gościnnych występów w tere- 


jasne i wy- i 
raźne stwierdzenie, że Związek; 


ji niewzruszonej woli ZSRR 
utrzymania pokoju świato- 
| wego”. 
i = 

Czołowy górnik kopalni im. 
Maurice Thoreza, brygadzista 
| Bolesław Pietko, stwierdza: 
| „My, robotnicy. wiedzieliśmy. 
|że Związek Radziecki przoduje | 
w nauce t rozwoju techniki. 


| 


TRYBUNA LUDU 


Ujęcie morderców 
tow. Czugały 
i zlikwidowanie 
szajki bandyckiej 
(a) Dnia 6 pażdziernika br. na 
terenie woj. lubelskiego w wy- 
niku dochodzenia została ujeta | 
grożna banda, która grasowała , 
na terenie województwa pod 
dowództwem  Tarasiewicza Ed- 
warda pseud. „Zelazny“. Trzech 
bandytów zostało zabitych a 
trzech ujętych. Wymieniona 
banda dokonała szeregu mor- 
dów i napadów na działaczy 
połitycznych i społecznych a m. 
in w maju br. zamordowała 
członka Prezydium Woj. Rady 
Narodowej w Lublinie tow. Czu- 
gałę. 


Delegacja miodzieży 
hinduskiej w Warszawie 


(d) Przebywająca od kiłku dni 
w Polsce 13-osobowa delegacja 
młodzieży Indii zwiedziła do- 
tychczas Katowice, Kraków, No- 
wą Hutę, Oświęcim, Zakopane 
i Krynicę. Obecnie goście zwie- 
dzają zabytki, nowe budowle, 


8 | wyższe uczelnie i zakłady pra- 
a- | 


cy stolicy. 


Delegacja odwiedziła załogę 
zakładów im. 22 Lipca. Gospo- 
darze fabryki — robotnice, ro- 
botnicy i młodzież, gorąco wi- 
tali przybyłych, zapoznając ich 
z poszczególnymi działami pro- 
dukcji oraz z urządzeniami so- 
cjalnymi. Radośnie przyjęła 
młodych Hindusów załoga mło- 


dzieżowego działu zakładów. W, 


braterskim kręgu Hindusi i Po- 
lacy śpiewali swoje pieśni lu- 


| dowe. 


i rek. 


kierow- | 


| 


nie. Częstokroć kontrolę i po- | v 


dą się jesienią, jednym z naj-i moc dla dołowych organizacji 


61 nowych 
pielęgniarek 


otrzymało dyplomy 


( W dniu.6 bm. w obecno- 
ści ministra zdrowia tow. 


jdr J. Sztachelskiego odbyła się 


w Warszawie uroczystcść wrę- 
czenia 
kom 


2-letniej Państwowej 


i Szkoły Pielęgniarskiej Nr 4 


Do końca planu  6-letniego 
szkołę opuści ponad 400 wyso- 
kokwalifikowanych ielęgnia- 


dyplomów „ pielęgniar- : 
|skich 61 pierwszym absolwent- 


W spółdzielni produkcyjnej Lulin 
ludzie krzepną w zwarty kolektyw 


Witold kuczyński 


Kiedy Warguła, 


dużym, do- | 


 brze wymoszczonym słomą, dra- l 


| biniastym wozem, przywiózł} z 
Obornik kupione tam meble, 
(pełne urządzenie sypialni i ku- 
chni) — Szczepski Jakub jesz- 
| cze nie skapitulował. 

| Jeszcze można go było spot- 
kac w towarzystwie niektórych 
i mieszkańców Lulina, 
rujących indywidualnie, jak ge- 


im, że sprzęty te Marguła za- 
daikował już dawno, 
kiedy nie było tu spółdzielni, że 
z dochodów spółdzielni 
Szczepski pokazywał na 
znokieć) nawet tyle by nie ku- 
pił. 

Ludzie go jeszcze trochę słu- 


jak rok temu, 
ich od jakiejkolwiek myśli 


o 


cje mówiły im coś wręcz prze- 
ciwnego. 
Spółdziełnia 


dział. Pracowali szczerze, zbiory 
mieli jak nigdzie, krowy na ca- 
łą okolicę. Niejeden z indywi- 
dualnych gospodarzy był 
dorocznym zebraniu, na któ- 
rym dzielili dochody. Choć to 
dopiero był ich pierwszy rok 
wspólnej gospodarki, dniówka 
wypadła przeszło 18 złotych, a 
były takie rodziny, które wyro- 
biły po 500 — 600 dniówek i 
nawet więcej. 


argumenty. 
— Mogła wypaść i po 100 zł. 


pieniądze wypłaci? 
Meble Warguły wymagały te- 


chali, ałe przecież już nie tak | 
kiedy odwodził ; 


Papier cierpliwy. Ale kto im te. 


gospoda- : 
jstykułując zawzięcie tłumaczył, 
jeszcze | 


(tu 
pa- | 


wstąpieniu. Jakże tu było mu; 
wierzyć, kiedy własne obserwa- `: 


gospodarowała | 
dobrze — to każdy z nich wi-| 


i 
! 
I 
| 
l 


na! 


Szczepski i wtedy miał swoje | 


raz wyjaśnienia. Biały kredens, | 


pchali go do oszczerstw prze- 
ciw spółdzielni. 


W kwietniu już cała niemal 


gromada, 58 rodzin poza Szczep- | 


skim, wiecznym ma!lkontentem 
Frąckowiakiem i zawsze stoją- 


cym samotnie, na uboczu Joze- | 
fem Olejniczakiem, należała do. 


spółdzielni. Po jakimś czasie 
przyszli i Frąckowiak i Olejni- 
czak. 3 


800 ton produkcji zbóż 


Mówią liczby: W sierpniu na 
każdego zdolnego do pracy mie- 
szkańca spółdzielni — a takich 
jest w Lulinie 140 — wypadło 
28 dniówek obrachunkowych. 
W sierpniu przepracowano łącz- 
nie 3955 dniówek z czego prze- 
szło 60 procent — to udział ko- 
biet. Dniówek pracowników 
produkcyjnych było w tym mie- 
siącu 96,2 procenta. 

Są i inne liczby. 


kwiniali z roku. ubiegłego, 23 
kywintale owsa (w ubiegłym ro- 
ku 20). 20 kwintali 
(w ubiegłym roku 18 kwintali). 
Żyta i pszenicy jarej 


ku ubiegłym — po 18 kwintali 
z ha. Ogólny zbiór zbóż spól- 
dzielni Lulin wyniesie około 800 
ton z czego przeszło 400 ton 
spółdzielnia sprzeda państwu. 

Do ł września w samych .za- 
liczkach spółdzielnia wypłaciła 
członkom — zaliczkując po 10 
zł za przepracowaną 


sięcy zł z tym że jest to mniej 


więcej połowa ich dotychczaso- < 
wych zarobków, które zostaną! 


,im wyrównane w dniu rozlicze- 


i jasne fornierowane łóżka, bły- |! 
szcząca bieliźniarka — tego 
| wszystkiego niesposób było 
przemilczeć. 

— Warguła Wiadomo. Pięć. 


|osób wychodziło od niego do 
pracy. Ale nie każdy ma prze- 
jcież tyłe córek. 

Potem jednak grunt zaczął 
się coraz bardziej usuwać spod 
|argumentów Jakuba 
i skiego. Nowe meble zjawiły się 
w mieszkaniach  Dołaty, Gar- 


|czyka i innych członków spół- 
l dzielni. "Brat Szczepskiego — 
[Jan — członek spółdzielni ku- 


pił sobie nowe ubranie, jesion- 
|kę dla żony, dzieciom buty. 
Ludzie zaczeli się odwracać 
od Szczepskiego. 
Szczepskiemu pozostali tylko 
kułacy protektorzy z Przecławia 


Szczep- | 2S ADC 
iw spółdzielni 


i Ślepuchowa — Stachanowicz, | 


Spychała którzy — jak to po- 
i wszechnie się domyślano 


Szczecinie 


akademickiej. Jeszcze 


nia.  Dniówka obrachunkowa 
bowiem powinna wynieść około 
20 zł. 


A przecież każda rodzina ma. 


dodatkowe dochody działki 
przyzagrodowej. 

Tak. Jeżeli by dziś Jakub 
Szczepski próbował mówić, że 
czeka 
bieda, spółdzielcy z Lulina par- 
sknęli by mu w nos. 

Ale Szczepski oczywiście te- 


Zz 


20 kwintali ` 
i pszenicy z ha w stosunku do 18 


jęczmienia : 


zbierała ` 
spółdzielnia tyle samo co w ro- 


dniówkę: 
obrachunkową — ponad 180 ty- 


każdego ; 


go już nie powie. ponieważ i on. 
sam chciałby wstąpić do spół-, 
; dzielni. 

Członkowie spółdzielni w Lu- 
linie nie chą go jednak przyjąć. 
Niech poczeka. Niech mu, 


wredne plotki, którymi tak 


długo ludzi manił. 


Zwycięstwo kolektywu 


Spółdzielnia Lulin staje się. 
'zwartym kolektywem ludzi 
świadomych swych obowiązków | 
i swe,» miejsca w spółdzielni. 

Czy stała się nim od razu: 


itak natychmiast po podpisaniu | 
statutu? Nie. Stawała i staje się i 


ona w toku wspólnej pracy, w 
wyniku wzajemnego odziały- 


wania w rezultacie .krystalizo- ' 


wania się pewnego wewnętrz- 
nego kodeksu praw i obowiąz- , 
ków, którego wykonawcą są. 


' wszyscy. 
Taka jest już twórcza siła. 
kolektywu. 
Steimach Olejniczak zapisał 


się w tym roku, obwarowująe 
swą decyzję zastrzeżeniami, że 
muszą mu zaraz zwrócić za 
wszystkie narzędzia, którymi 
, będzie Się posługiwał, że bez te- 


'go nie przyniesie tu ani złama- : 


nego pilnika. 


wtedy gotówki, 
przedłużała. 
j czak 


sprawa 
Stopniowo Olejni- 
przyniósł do warsztatu i 
narzędzia i ustawił 
sztat stolarski i dokupił nawet 
iz własnych pieniędzy parę drob- | 
nostek. 

O pieniądze jakoś się nie upo- 
minałŁ Kiedy przewodniczący 
zapytał go. jak będzie z tym je- 
go urządzeniem, Olejniczak 
uśmiechnął się szeroko. 

— Pieniądze. A no należy mi 
się. ale to przecież nie zginie. 
Można jako wkład, jak się spół- 
dzielnia wzmocni to dla wszy- 
stkich wystarczy. Teraz naj- 
ważniejsze — to spółdzielnia. 

Olejniczak jest wzorowym 
| członkiem spółdzielni. Spółdziel- | 


(cy mówią o nim, że „mieszka w | 
; warsztacie" kiedy nadeszły żni- | 


przedtem całkiem E 
z głowy kułackie poczestunki il 


Spółdzielnia nie miała akurat | 
się | 


swój war-. 


| wa dwie córki Olejniczaka nie” 


| opuściły ani jednego dnia pra- 
Ley, wypracowując wraz z ojcem 


w ciągu sierpnia 97 dniówek 
obrachunkowych. 
i Taki jest Steimach Olejni~ 


czak. Stelmach, kołodziej, maj- 
ister do wszystkiego, który w 
, dniu wstępowania do spółdziel- 
ni mówił, że zna się tyiko na 
stolarce. 


| Olejniczak Józef (w spółdziel- | 
jni jest wielu Olejniczaków) —. 


i wstąpił trzy miesiące temu. 
|Wahał się długo. Początkowo 
lnie mógł się jakoś dopasować. 
Pracował na ogół dobrze, ale 
jakoś stronił od innych. z kœ- 
lektywem nie umiał zadzierz- 
'gnąć nici porozumienia. Opry= 
skliwy. osowiały, milczący. 
Organizacja partyjna posta- 
nowiła, że na gminnych dożyn- 
kach on bedzie- odbierać wie- 
niec. Dezycja ta była na pozór 
dziwna. 
i Po dożynkach gminnych za- 
jraz z całą ekipą pojechał na 
| ogólnopolskie dożynki do Po- 
'znania. 
| Wrócił nie ten sam. Tam pẹ- 
'kły ostatecznie nieufności lody. 
! Wrócił we wzorowej komitywie 
ze wszystkimi członkami ekipv. 
Teraz dopiero okazało się. że 
organizacja partyjna nie popeł- 
niła omyłki. ,Na "drugi dzień 
przy  wysiewaniu sztucznych 
: nawozów — wysiał 14 kwintali 
soli potasowej i  superfosfatu 
na 7 ha pola. Wykonał 250 pro- 
cent normy. Siejąc, życzliwie 
zachęcał innvch przyczyniając 
się do tego. że grupa wykonała 
przeszło dwukrotnie więcej niż 
| przewiduje norma; od tego cza- 
isu przoduje w pracy. 


l * 4 
! Hu ludzi, tyle stopniowo — u 
niektórych szybciej, u innych 


wolniej — przebiegających pro- 
cesów, które z rozdzielonych do 
niedawna murem miedz indy- 
widualnych gospodarzy, czynią 
świadomych członków kolekty- 
wu spółdzielców; kolektywu, 
jktóry w Lulinie pracuje zgod- 
nie, szybko, wydainie i radośnia 
z myślą — nasze, wspólne. 
Spółdzielnia produkcyjna 
Lulinie jest na dobrej drodze. 


W Zdzieszowicach rozpóczęły produkcję 
nowe potężne zakłady koksochemiczne 


(i) Zadymiły kominy. potężnych Zakładów Koksochemicz- ! znaczony został Orderem Sztan-= 
„nych w Zdzieszowicach — jednej z największych budowli 
socjalizmu na Ziemi Gpolskiej. Pierwsze tony koksu napeł- 
niły wagony długich pociągów, które odtąd nieprzerwanym 
strumieniem transportować go będą do polskich hut i fabryk. 
Dzięki ofiarnemu wysiikowi załogi zakłady rozpoczęły” pro- | 


dukcję na 3 miesiące przed te 


Nə wielkim placu przed ba- 
terią komór destylacyjnych ze- | 


| brała się załoga nowej koksow- | 
ni. Entuzjazm zebranych wywo- 


łało przybycie na uroczystość 


, przedstawicieli Rządu RP mini- 


| Nieszporka, 
| tow. 


stra Górnictwa tow. Ryszarda 
wiceministrów 

tow. Salcewicza, Szcze- 
pańskiego i Krupińskiego oraz I | 
sekretarza KW PZPR w Opolu 


— tow. Romana Nowaka. 


Na trybunę wchodzi przodow- ` 
| nik pracy tow. 


Mikołaj Kopa... 
Składa on w imieniu załogi no- 
wej koksowni zobowiązanie dla | 


| uczczenia wielkiej rocznicy So- 


cjalistycznej Rewolucji: „zobo- 
wiązujemy się współpracując | 
ściśle z pracownikami katedry | 
chemicznej technologii węgla | 
przy Politechnice Śląskiej, prze- | 
stawić do dnia T listopada b.r. | 
naszą produkcję z koksu opało- 
wego na koks hutniczy. Do 3ł 
grudnia zobowiązujemy się wy- 
produkować nie wytwarzany do- 
tąd w kraju koks 
jakości o wytrzymałości dosto- 
sowanej do potrzeb wielkich 
pieców o wysokiej produkcji". 

Zrywają się okrzyki. „Stalin— 
Bierut — Stalin — Bierut" 
skandują zebrani robotnicy. 

Witany gorącymi oklaskami 


najwyższej | 
| Minister tow. Nieszporek do- | 


Foto WAF | 


partyjnych sprowadzają oni 
tylko do rozmów z sekretarzem 
komitetu fabrycznego lub gmin- 
nego. Towarzysze ci wciąż je- 
śzcze nie rozumieją, jaką o- 
brzymią korzyść w usuwaniu | 
niedociągnięć w pracy instan- 
cji partyjnych i organów pań- 
stwowych daje umiejętność 
przysłuchiwania się głosowi 
mas. ich rzeczowej krytyce. Nie 


jest przypadkiem. że od szere- i lityki 


gowych członków partii i bez- | 


| 


| 


| 
| 


1 
| 


cy politycznej i gospodarczej, 
dokładamy wszelkich starań, 
aby organizacie partyjne o 
stawiły się z nadmiernego pa 

sjonowania się » adminictrónih A 
niem na rozwijanie pracy poli- 


tycznej w masach, Na licznych KÓW w toczącym się przed W 


przykładach organizacji partyj- w Warszawie procesie dywersantów 

nych, które potrafią stale za- współpracowników Mikołajczyka — Sąd wysłuchał przemó- 
P 

| wień stron oraz ostatniego słowa oskarżonych. 


cieśniać więż z masami. prze- 
konywać masy o słuszności po- 
partii, dawać przykład | 
,ofiarnej walki o wykonanie | 


Na wstępie swego przemówie- 
nia oskarżyciel publiczny 


partyjnych otrzymaliśmy więk- planów. uczymy nieprzejedna- | Nir Orliński przypomniał zbro-- 


szość sygnałów z terenu, które | 


nia wobec ludzi. którzy wpadli | dniczą rolę, jaką odegrał w kra- 


pozwoliły ujawnić i usunąć wie- w zarozumialstwo. wobec ama- | JU Mikołajczyk — agent anglo- 


le niedociągnięć, a gdzienie- 


gdzie również przejawy rażącej jemy ogień krytyki z góry i W stronnictwie mikołajczykow- | polityki 
samowoli i wypaczeń. Zjawisko |z dołu 


|torów administrowania. kieru- | amerykańskiego imperializmu. 


przeciwko przejawom | skim skupiły się wszystkie 


to już samo przez się świadczy, biurokratyzmu w aparacie par- | Ciemne, antynarodowe siły, wy- 


że w szeregu ogniw partii kule- 


je jeszcze kontrola wykonani». |od mas. 
partyj- | | że 
nieumiejętnością | na wyższy poziom masowej pro- | 


Szereg towarzyszy 
nych grzeszy 
mówienia masom prawdy o na- 
szych trudnościach wzrostu, 
mobilizowania ich do pokona- | 
nia tych trudności. 
gdzie usiłuje uchwlić się od te- 


go zadania. Taki styl pracy pro- | 


wadzi do administrowania i ko- 
menderowania. do ignorowania | 


organizacji masowych — zwiaz- ! 


ków zawodowych. Związku Sa- 
mopomocy Chłopskiej i innych. 
Fakt, że nawyki te tak trudno | 
wyplenić. wypływa z niedosta- 
tecznego przygotowania ideolo- 
gicznego i politycznego częsci 
naszych kadr partyjnych. Wv- | 
ciągając naukę z popełnionych 
błędów. instancje partyjne 
stopniowo wyzbywają się zako- 
rzenionych gdzieniegdzie na- 
wyków komenderowania i bez- 
dusznego administrowania, 


* 
Kierując się wskazaniami 'to- 


warzysza Stalina o konieczno- 
ści właściwego powiązania pra- 


a gdzienie- | 


| 


. przeciw odrywaniu się | korzystujące PSL jako parawan 
Nie jest przypadkiem, dla zamaskowania zbrodniczei 
zagadnieniom podniesienia | działalnośc przeciwko Państwu | 
Ludowemu.  Stwierdzając, że 
dywersyjna działalność Miko- | 
łajczyka przyniosła odbudowu- 
jącej się Polsce ciężkie szkody, 
ne posiedzenia komitetów wv- Prokurator przeszedł do omó- 
jewódzkich, | wienia roli oskarżonych — naj- 

Wyjątkowo wielką pomocą w | bliższych współpracowników i 
walce o lepsze postawienie popleczników Mikołajczyka, na | 
pracy organizacyjnej jest dla, których oparł on w szerokiej , 
nas stałe studiowanie niezwy- mierze swą zbrodniczą działal- | 


tyjnym 


cy politycznej i organizacyjnej 
w naszej partii poświęcone są 
odbywające się obecnie plenar- 


kle bogatego doświadczenia ność. 

| wielkiej partii Lenina-Stalina. | Oskarżony Kulerski był jed- | 
| Fworczo stosując to doświad- nym z najbliższych i najbar- 
| czenie. podnosząc ze wszech | dziej zaufanych ludzi ze „szta- 


| 


miar poziom 1deologiczny i po- | bu przybocznego'” Mikołajczyka, 
lityczny członków partii. przede | który jeszcze jako szef „rządu 
wszystkim zaś swego aktywu, | londyńskiego“  sposobił sobie 
Polska Zjednoczona Partia Ro- na zlecenie swych anglo-ame- 
botnicza dokłada wszelkich sta- rykańskich mocodawców do dy- 
rań, aby praca organizacyjna | wersyjnej antynarodowej robo- 
we wszystkich jej ogniwach za- | ty w Polsce. Prokurator szeroko 
pewniała w całej pęłni wciele- | | omówił wrogą, antypolską dzia- | 
nie w życie haseł i polityki par- | łalność oskarżonego, jego współ- 
tii, której celem jest zwycie- |pracę z wywiadem amerykań- 


stwo w walce o pokój i o wy- |skim i angielskim, szczególnie | 
konanie planu 6-letniego. z oficerami Intelligence Service | 
(„O trwały pokój, o nemo EEEN Gabinsem i płk Perkin- 


krację ludową!“ Nr 40 (152). ! sem. Charakterystyczne dla syl- | 


i antypolską 


i „Stara działaczkę dywers 


„tego słowa znaczeniu“. 
rator omówił jej wrogą dzia- | Sądowi jako okaliczność łago= 


rminem. 


,szporek, Mówi on o wielkim i 
doniosły znaczeniu nowego 
wielkiego obiektu dla naszej. 
gospodarki narodowej. 

| „Odbudowane Zakłady Kokso- 
chemiczne zwiększą o kilkaset | 
-_|tysięcys ton produkcję podsta- 
'wowego surowca dla potrzeb | 
| naszych hut, dadzą dodatkowo ` 
| dziesiątki tysięcy ton produk= 


ki milionów metrów sześcien- 
inych gazu koksowniczego. 


Uruchomienie Zdzieszowic — 
jak i wielu innych poważnych 
| obiektów planu 6-letniego — 
| jest wynikiem wspaniałego roz- 
woju techniki polskiej, opartej 
na pomocy ZSRR i czerpiącej 
jswe doświadczenia z przodują- 


| cej nauki i techniki radzieckiej; H 


| jest on rówrież wynikiem ści- 
„słej współpracy i wzajemnej 
pomocy bratnich republik de- 
| mokracji ludowej“ — stwierdził 
min. Nieszporek. 


'konał następnie dekoracji naj- 
|wyższymi ocznaczeniami pań- 
stwowymi czołowych budowni- 
„czych nowej koksowni. Dyrek- | 
itor inwestycji Centralnego Za- | 
rządu Zakładów Koksochemicz- 


ojskowym Sądem Rejonowym 
i szpiegów, bliskich 


jwetki zdrajcy były jego anty- 
, polskie, prowokacyjne wystą- 
| pienia w Słanach Zjednoczo- 
inych i w Wielkiej Brytanii, ! 


gdzie szkalując Polskę Ludową | 


| w czasie spotkań z rzecznikam! 


|rał się spowodować anglo-ame- 
|rykańską interwencję w we- 


wnętrzne sprawy naszego kraju | 


iw celu zapewnienia Mikołaj- 
czykowi zdobycia władzy w. 
Polsce. 

| Podobnie określił prokurator 
działalność „osKar- | 
żonego Siudaka, omawiając je-; 
go kontakty i współpracę z wy- 
wiadem angielskim. 


|, Oskarżorą Hulewiczową pro- 


kurator charakteryzuje jako)! 


id, 
PSL-owską w jak najgorszym 


łalność. w dywersyjnej AA dzącą — swoją działalność po= 
stacji „Świt“, gromadzenie i, lityczną w okresie przedwojen= 
przesyłanie materiałów skate l nym. Osk. Siudak prosił ospra= 
gowskich oraz utrzymywanie. wiedliwy wyrok. Osk., Bryja, 


nielegalnych dróg przerzuto- | 
wych za granicę. które stano-. 
wiły podstawę dla antypolskiej 
propagandy w Anglii i Ame- 
ryce. 


tów węglopochodnych oraz set- | 


imperialistycznej, sta- | 


daru Pracy II klasy. Złote i 
Srebrne Krzyże Zasługi otrzy- 
„mali m. in.: Jan Czakaj, Józef 
| Jachec, Michał Janeczko, Ma- 
| wsymilian Eurpiel, inż Stani- 
sław Przybyłowicz, inż. Bohdan 
| Kalinowski, inż. Stanisław Szpi- 


Górnictwa — tow. Ryszard Nie-| lewicz oraz dwaj montażyści 


czechosłowaccy: Bretysilav Ada- 
¡mus i Vasłar Hrabovski. “Po~ 
| nadto 51 przodujących robotni- 
ków otrzymało Brązowe Krzyże 
Zasługi. 

| Gorąca owacja na cześć Więl- 
| kiego Stalina towarzyszy prze- 
| mówieniu I sekretarza KW 
FZPR — tów. Romana Nowaka, 
| który odczytuje wśród głębo- 
kiej ciszy słowa wywiadu, u- 
jdziełonego przez Józefa Stalina 
korespondentowi „Prawdy“, 


Zrywają się potężne okrzyki 


— „Niech żyje Wielki Stalin!*, 
|» „Precz z podżegaczami do no- 
wej wojny!*. Długo nie milknie 
huragan oklasków. 

Tow. min. Nieszporek pod- 
| chodzi do baterii koksowniczej, 
przecina czerwoną wstęgę. Ru= 
sza potężna maszyna wsadowa. 
Koksownia Zdzieszowice rozpo- 
częła produkcję. 


I Załoga nowouruchomionej 
koksowni w 
przesłała do Prezydenta R.P. 
| Bolesława Bieruta list, w któ- 
| tym melduje o uruchomieniu 
zakładów i przyrzeka dołożyć 
wszelkich wysiłków dla przy- 
śpieszenia wykonania zadań 
planu 6-letniego na odcinku 


s 
| zabiera następnie głos minister | nych — inż. Jan Zawisza od- | koksownictwa. 
zdjęciu fragment budowy osiedla j 


Prokurator domaga się surowej kary 
dla mikolajczykowskich agentów imperializmu 


(f) W dniu 6 bm., po przesłuchaniu oskarżonych i świad- 


! sporzyć funduszów stronnictwit 
| mikołajczykowskiemu dla dzia= 
| łalności wrogiej Polsce Ludo= 
| wej. 
| Mówiąc o osobie oskarżone= 
| go Dąbrowskiego, 
| podkreślił 
|gnął on dla siebie ze współ- 
| pracy ze zdrajcami narodu. 

W konkluzji swych 
dów oskarżyciel 


toldowi 
| lat więzienia, osk. Pawłowl 
; Siudakowi — 12 lat, Wincen= 
temu Bryji — 10 lat, Marii Hu- 
; lewiczowej — 8 lat oraz Mie= 
czysławowi  Dąbrowskiemu —= 
6 lat więzienia. 


ra zabrali głos obrońcy oskar= 
'żonych adwokaci: Rettinger, 
| Buszkowski i Pintarowa. Sta= 
| rali się oni pomniejszyć winę 
oskarżonych. przedstawiając ich 
jako posłuszne i ślepe narzę= 
dzie Mikołajczyka. 


W ostatnim słowie osk. Ku= 
Proku- į lerski starał 


się przedstawić 


prosząc Sąd o niski wymiar | ka= 
ry. usiłował przedstawić siebie 
jako jednego z niżej postawio- 


gólnej polityce Mikołajczyka — 


Charakteryzując oskarżonego | działaczy PSL. Osk. Hulewiczo= 


Bryję, prokurator 


bandyckim podziemiem 
rozległe machinacje 
giełdziarskie. które miały przy- į 


przedstawił | wa prosiła Sąd o wymierzenie 
Sądowi jego Ścisłe powiązanie | jej 
i współpracę ze szpiegowsko - | Osk. Dąbrowski prosił Sąd a _ 
oraz | łagodny wyrok. 
czarno zę 


sprawiedliwego wyroku. 


aa ogłoszony będzie w 
dniu 8 bm. 


Zdzieszowicach 


prokurator h 
korzyści, jakie cią= 


x 
wywo 
publiczny - 
i wniósł o wymierzenie osk. Wis 


Kulerskiemu kary 15 - 


Po przemówieniu prokurato= 


nych i niezorientowanych w o=- 


w 
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TRYBUNA LUDU 


WIADOMOŚCI SPORTOWE 


Wszyscy na s 


tart marszów 


„Szlakami Zwycięstw* 


W związku z Miesiącem po- 


głębienia przyjaźni polsko- į 
radzieckiej i  uroczystościa- | 
mi związanymi z rocznicą 
bitwy pod Lenino — Dniem! 
Wojska Polskiego. młodzież 
nasza wystąpi, jak co roku. 
w jednej z największych i 


najbardziej , masowych imprez 
sportowych — w marszach je- 
siennych „Szlakami Zwy- | 
cięstw*'. 

Ta wielka 


impreza sportowa 
wiąże się nierozerwalnie ze: 
świętem naszego Ludowego 
Wojska. Tegoroczne marsze od- 
bvwają się bowiem w szczegól- | 
rej chwili w której miliony 
prostych ludzi na całym świe- 
cie, pod przewodnictwem po- 
tężnego Związku Radzieckiego | 
prowadzą nieugiętą walkę prze- 
ciw imperialistycznym  podpa- | 
laczom świata. 

Pragniemy pokoju, dlatego 
musimy  nieugięcie i twardo 
kronić naszego prawa do szczę- | 
śliwego życia, musimy wraz z 
całym obozem pokoju zdecy- 
dowanie przeciwstawiać się| 
zbrodniczym planom  podżega-. 
czy wojennych. Najlepszym ar- 
gumentem w tej walce jest siła 
i potęga obozu pokoju. którego 
nieodłączna częścią jest nasza | 
Ludowa Ojczyzna. 

Dla stałego podnoszenia potę- 
gi Polski Ludowej oddaje swe 
siły nasza bohaterska klasa ro- 
botnicza, pracujące chłopstwo. 
inteligencja pracująca, ucząca 
się młodzież. Temu wielkiemu 
celowi służy nasze odrodzone 
Wojsko Polskie. Służy mu rów- 
nież nasz ludowy sport, walczą- 


„cy o to, aby miliony ludzi w 
Polsce podnosiły swą tężyznę 
fizyczną, rozwijały w szlachet- 


nym współzawodnictwie 
towym odwagę i 


spor- 
wytrwałość, 


,polsko-radzieckiej, 
„ści dla ZSRR i Armii Radziec- | 


'nia młodzieży 


I przy zakładach pracy, 


| czestników, 


zdobywały nowe siły do pracy 
i walki. 


Tegoroczne marsze jesienne 


'odbywać się będą pod hasłami 


przyjaźni 
wdzięczno- 


dalszego pogłębiania 


kiej. miłości dla Wojska Pol- 
skiego, które w bojowym bra- 
terstwie broni z Armią Radziec- 
ką stanowi 
obozu pokoju. 


Marsze jesienne są spraw- 


„dzianem masowości i siły na- 


szego ludowego sportu, służące- 


igo wielkiej sprawie wychowa- 


na ofiarnych 
bojowników. walki o plan 6- 
letni, o pokój. Dlatego też w 
tegorocznych marszach nie mo- 


'że zabraknąć na starcie żadne- 


go sportowca, działacza, trene- 


ra, nauczyciela, sędziego. Wszy- | 


scy członkowie kół sportowych 
Ludo- 
wych Zespołów Sportowych. od- 


działów i klubów na start -- 
ito bojowe hasło tegorocznej 
imprezy. 


O rozmiarach i zasięgu mar- 
szów jesiennych świadczą dane 
z lat poprzednich. W 1949 roku 
startowało w nich 1.026.200 u- 
w r. 1950 blisko 
1.500.000 uczestników brało w 


| nich udział. 
W tegorocznych marszach je- | 


siennych musimy zwielokrotnić 
jeszcze nasze wysiłki. Musimy 
przygotować imprezę pod wzglę- 
dem organizacyjnym jeszcze 
bardziej sprawnie. 

Masowy udział w marszach 
jesiennych, to nasza odpowiedź 
imperialistycznym podżegaczom 
wojennym. Setki tysięcy spor- 
towców, stając na starcie mar- 
|szów, stają w szeregach bojow- 
ników o pokój, (D) 


Reprezentacja ZS Kolejarz w hokeju 
na trawie zwycięża w NRD 


BERLIN, 7 bm. odbył się w 
Koethen (Saksonia) międzyna- 
rodowv mecz w hokeju na tra- 
wie między reprezentacją ZS 
Kolejarz a czołową drużyną 
NRD — Sportvereinigung Lo- 


. Lakon 
święta Armii C 


komotive. Spotkanie zakończy- 
|ło się zwycięstwem drużyny 
| polskiej 2:0 (2:0). Polacy zade- 
monstrowali gre na dobrvm po- 
'ziomie. zyskujac sobie uznanie 
| licznie zebranej publiozności. 


czenie 
zechosłowackiej 


Warszawa zobaczy piłkarzy i pięściarzy ATK 


PRAGA (tel. wł.) Na zakończenie 
piłkarskiego turnieju drużyn woj- 
skowych państw demokracji ludo- 
wej, odbył się w Pradze mecz fi- 
nałowy o 1 1 2 miejsce między Hon- 
vedem ł! CDNV. Mecz wygrali We- 
&rzy 3:2 (0:0), zdobywajac bramki 
przez Budaia II, Puskasa z karnego 
i Budaia I. Bramki dla CDNV zdoe 
byli Bozkov i Milanov. 

W przerwie meczu odbył się bieg 
na 5000 m, w którym zwyciężył Za- 
topek w doskonałym czasie 14:16,4. 

Uroczyste zaxończenie święta 
Armii Czechosłowackiej zgromadzi- 
ło na stadionie ponad 40 tys. wi- 


azów. W loży honorowej zasiedli 
członkowie rzadu CSR z premie- ' 
tem  Zapotockym na czele, or: 


przedstawiciele państw demokracji 
kidowej. Finałowy mecz poprzedzi- 
ła defilada i odegranie nymnów 
państwowych i pokazy wojskowe. 


ICWKS-em w niedzielę 14 bm. 


. Piłkarze CWKS. którzy brali u- 
| dział w turnieju, powrócą do Polski 
w środe 10 bm. Razem z nimi przy- 
| jada pięściarze i piłkarze ATK, 
Piłkarze ATK przybędą do Polski 
,w następującym składzie: Vokoun, 
| Benedikt, Labodic Jankovic. Benus, 


,ProvalMi, Gasparik, Bartoń, Hertl, 
|Istvanowicz, -Kral Pazicky,  Bily, 
rBragagnola, Macek, Cipris. Marzin 


, oraz Sole. 
! Skład drużyny pięściarskiej ATK 
jest następujący: Mikovic, Majd- 
l loch, Nagy, Zachara. Provan, Pe- 
char, Koudela, Kopecky, Kraicowic, 
I! Samonil. Netuka. Blazek, Husak, 
I Cerman. Kouba i Tvrnvy. 
Kierownikiem obu dryżyn 
|ppłk Kużel. 
Pięściarze ATK walczyć beda z 
CWKS-en w Warszawie w piątek 
,12 bm., a piłkarze spotkają AZ 
e 


jest 


Towarzyskie spotkania piłkarskie 


W niedziele 7 bm. odbyły się w ca- 
łym kraju liczne towarzyskie spot- 
kania piłkarskie. 

Na Ślasku bytomskie Ogniwo prze- 
grato z OWKS Kraków 1:2 (0:2), a 
Eudowiani Chorzów zremisowali z 
Górnikiem Ruda 2:2 (1:0). 


w, Zdzieszowicach (Śląsk Opolski) 
mistrz Polski Unta Chorzów wygrał 
z Górnikiem Radlin 4:2 (2:1). W cza- 
sie meczu poważnej kontuzji doznał 
zasłużony mistrz sportu Cieślik. 

Na stadionie Budowlanych odbyło 
sie międzymiastowe spotkanie pil- 
karskie Warszawa — Opole. zakoń- 
czone zwycięstwem Warszawy 2:1 
(1:0). 

Ww Lublinie ligowa drużyna Włók- 
niarza z Lodzi pokonała miejscowa 
Gwardie 3:1 (2:1). 

w Lesznie poznańskim wbeniami- 
nek II Ligi miejscowy Kolejarz zwy- 


l ciężył zasłużenie drugoligowy ze- 
spół poznańskiej Stali 2:0 (1:0). 
| W Bydgoszczy miejscowy Kole- 
i jarz zwyciężył Kolejarza Katowice 
5:2 (0:0). 
We Wrocławiu miejscowe Ogniwo 
| przegrało ze Stala Lipiny 0:3 (0:2). 
a Sta! Wrocław zwyciężyła Górnika 
z Knurowa 4:1 (1:1). 


| W Starachowicach miejscowa Stal 
, pokonała OWKS Lublin 3:2 (2:1) 

W Kielcach Włókniarz Chodaków 
„przegrał z Gwardia Kielce 1:2 (1:1). 


W Wałbrzychu odbył się interesu- 
¡jący mecz między pierwszoligowym 
| zespołem krakowskiego Ogniwa a 
walczącym o wejście do I Ligi Gór- 
| nikiem Wałbrzych. Po żyweł i in- 
| teresuiacej grze spotkanie zakoń- 
jezyło się wynikiem nierozstrzygnie- 
tym 2:2. 


niezwyciężoną ' siłę ; 


25.000 widzów oklaskiwało serdecznie 


lekkoatletów NRD i Polski 


Wovgrywamy mecz w ogólnej punktacji 162 : 144. 


Drugi dzień międzypaństwowego meczu lekkoatletycznego Pol- 


ska — NRD wywołał jeszcze większe zainteresowanie w stolicy | 
| i zgromadził na trybunach stadionu im. W. P. około 25.000 widzów. | 


| Zawody przyniosły zdecydowany sukces lekkoatletom polskim, 


którzy nie tyl 


| ja powiększyli, wygrywając 


ostatecznie 
126:85 pkt. Również reprezentantki 


,utrzymali swą przewagę nad gośćmi, ale jeszcze | 
konkurencje meskie ! i 1 
|niu przeszkód, 


nasze wypadły lepiej, niż 


w pierwszym dniu meczu, gdyż uzyskaly w dwóch konkurencjach 


(w pchnięciu kulą i skoku w dal) pierwsze 


i drugie miejsca. 


W konkurencjach kobiecych mecz ostatecznie przegraliśmy 36:59. 
Punktacja łączna pierwszego w historii naszego sportu spotkania 
lekkoatletycznego Polska — NRD wynosi więc ostatecznie 162:144 


dla Polski. 
Poziom wyników w drugim 


dniu meczu był wyższy, niż w so | 


botę. Pobite zostały 2 rekordy 
NRD (w biegu na 10.000 m. i w 
| sztafecie 4x400 m), a jeden re- 
kord NRD wyrównano (w bie- 


uzyskanych przez zawodników 
polskich na wyróżnienie zasłu- 
guje czas Stawczyka w biegu 
na 200 m — 21,8 sek., co z uwa- 
gi na zły stan bieżni jest do- 
brym rezultatem. Szwargot w 
biegu na 10.000 m uzyskał naj- 
lepszy powojenny wynik 31:56.4, 
a Żochowski w rzucie dyskiem 
— najlepszy wynik tegoroczny 
(45,89 m). Poza tym kilku lek- 


| je rekordy życiowe. 

|towy naszego spotkania z NRD 

| jest duży. Najważniejsze zaś 

jest to. że zawody przyczy- 
jeszcze wieksze- 


niły sie do 
| go zbliżenia sportowców pol- 


Z kraju w kilku wierszach 
| 


7 bm. odbyły się regaty zeglar- , się turniej tenisa 
zorganizowane p.n. |char przechodni 


skie na Wiśle 

„Zwycieskim szłakiem I Armii Woj- 

ska Polskiego'.1Na trasie Toruń 

Brdy -- ujście (ok.: 50 km) starto- 

wajo 48 załóg. W punktacji ogolnej 

zwyciężyła Gwardia (Bydgoszcz). 
U 


= 
Przy wielkim zainteresowaniu pu- 
| błiczności rozegrany został w Wał- 
brzychu szosowy wyścig kolarski 
zamknięcia sezonu, W biegu dla li- 


cencjonowanych na dystansie 

km, rozegranym na trasie Wal- 
brzych — Kowary — Wałbrzych. 
zwyciężył Jankowski (Stal Wro- 
cław) w czasie 2:58.45. W  wyści- 
gu dla kartowiczów na dystansie 


50 km zwyciężył Grundman (Gwar- 
dia Wrocław) 1:14,54 W w:ści- 
gu dla turystów na dystansie 30 
km zwyciężył Balicki (Górnik Wal- 
brzych) w czasie 42 minuty. 

U 


w sali fabryki im 


22 Lipca odbył 


na 80 m p. pł.) Z wyników | Przede wszystkim należy 


koatletów polskich pobiło swo- | 


Jak więc widzimy, plon spor- | 


| 


| niezwykłe zacięta. 


| 


100 | 


skich ze sportowcami Niemiec- 


kiej Republiki Demokratycznej. | 


Jak już podkreśliliśmy, drugi 
dzień meczu był bardzo cieka- 
wy i przyniósł kilka emocjonu- 
jących, pięknych pojedynków. 
tu 
wymienić bieg sztafetowy 4x401 
m mężczyzn, wygrany przez 
drużynę NRD. Walka 2 najlep- 
szych biegaczy w tej konkuren- 
cji — Macha i 
Polak trzy- 
krotnie atakował przeciwnika, 
minął go nawet na 250 m przed 
metą, jednak przegrał na ostat- 


nich metrach. Baslack pobiegł | 


swój odcinek naprawdę wspa- 


niale. A nie wolno nam zapo- | 


minać, że zawodnik ten miał za 
sobą bieg na 800 m. Do poraż- 
ki sztafety polskiej w dużym 
stopniu przyczyniły się b. słabe 
zmiany, 
tanci nasi tracili cenne ułamki 
sekundy. 


na których reprezen- i 


Zawodniczki i zawodnicy NRD otrzymują kwiaty od młodzieży warszawskiej 


Oprócz sztafety 4 x 400 m bar- 
dzo ciekawą konkurencją był 
bieg na 3.000 m z przeszkoda- | 
mi. Bohaterem tego biegu był 
Graj, zwyciężając Kielasa i Lü- 
pferta. Braki techniczne w bra- 
Polak nadrobił 
biegiem na prostych i świet- 
nym  finiszem. 

Niemniejszej emocji dostar- 
czył widowni bieg na 800 m, 
wygrany przez Korbana przed 
Biislackiem i  Potrzebowskim. 
Polak w biegu tym dał z siebie | 
wszystko i walczył z wielką 
ambicją. Zwycięstwo nie przy- 
szło mu łatwo. | 

Mówiąc o zdecydowanych | 
zwycięstwach w meczu, należy 
jeszcze podkreślić łatwe zwy- 
cięstwa niemieckich płotka- | 
rzy i płotkarek. Polacy zrewan-. 
żowali się w rzucie oszczepem, 


,pchnięciu kula kobiet i skoku 


BNSIGGEA była PIW dal kobiet. Wszystkie te wy- | 
z s. |żej 


wymienione konkurencje 
nie przyniosły wyrównanej wal- | 
ki. 

Analizując zwycięstwo Szwar- | 
gota w biegu na 10.000 m wy-| 
daje się, że możliwości tego | 
zawodnika sa dużo większe i w 
przyszłym sezonie mamy prawo 
oczekiwać od niego wyniku po- 
niżej 31 minut. 

Zwycięstwo nad lekkoatleta- 
mi NRD. chociaż odniesione w 
przekonywającym stosunku 
punktowym, wykazało jedno- 


stołowego o pu- 
przewodniczącego 
Stołecznego Komitetu Kultury Fi- 
zycznej. Puchar zdobył Gaj (Budo- 
wilani), który w finale pokonał De- 
bowskiego (Spójnia) 3:1. Rogowicza 
(Spójnia) 3:0 i Kuglera I (Kolelarz) 
3:0 Drużynovo zwyciężyła Spójnia 
— 30 pkt. przed Budowlanymi 
25 i Kolejaczem ~- 15 pkt, 


Kolejarz Warszawa rozegrał w 
sobote i w niedzielę dwa mecze pił- 


| kavskie w Gdańsku z miejscowym 


Kolejarzem. W sobotę Kolejarz 
Warszawa wygrał mecz 6:3 (5:0), zaś 
w niedzielę w meczu rewanżowym 
wygrał 5:3 (3:3). 


Spotkanie w pul finałowej o dru- 
żynowe mistrzostwo Polski w teni- 
sie pomiędzy zeszłorocznym mist- 
rzem Stalą Katowice a gliwicką Sta- 
łą zakończyło sie zwycięstwem te- 
nisistów Katowic 9:6. 


¡ni im. Alfreda Smoczyka, gromadzae 


| Bvdzoszcz) 


Niespodzianka była porażka Li- 
cisa (Katowice) z Sebralą (Gliwice). | 


* 


i 
Foto CAF 
| 
| 
Wielkie zainteresowanie wywołały | 


na stadionie Gwardii w Lesznie po- 
nad 15 tys. widzów W biegu fina- 
łowym pierwsze miejsce zajał Gla- 
piak (Unia Leszno) zdobywajac 
puchar im. Alfreda Smoczyka. Dru- 
gie miejsce zajął Bonin (Gwardia 
przed Sucheckim 


$ 


Międzymiastowe zawody lekkoatle- 
tyczne Gliwice — Katowice wygra- 
1y Katowice 97:76. Z lepszych wyni- 
ków na uwake zasługuje czas Czaj- 
kowskiego (Głiwice) na 100 m — 10.9 
sek. i Rzepczykówny (Katowice) w 
biegach na 60 m — 7.8 sek. i 100 m 
— 12.8 sek. 


(CWKS). 


|3; Lacina (NRD) 


| Zirk (NRD) — 1,80 m, 4) Spychalski 


|- 118 sek., 2) Schütt (NRD) — 12,4 


jgniwo Bytom), 


| sza runda, 


| zawody żużlowe o puchar przechod- | pujące wyniki: 


cześnie pewne, poważne braki 
naszej lekkoatletyki. Braki te to 
przede wszystkim słabe. opano- 
wanie techniczne takich kon- 
kurencji jak skok wzwyż, płot- 
ki, zmiany pałeczek w sztafe- 
tach. Nad usunięciem tych bra- 
kow muszą z całym zapałem 
pracować nasi trenerzy i za- 
wodnicy. (D.) 


WYNIKI TECHNICZNE 


MĘŻCZYŻNI: 100 m p. pł.: 1) 
Scholz (NRD) — 55,1 sek., 2) Stephan 
(NRD) — 55.2 sek., 3) Grala (P) — 
57.0 sek.. 4) Kuśmirek (P) — 57,1 sek. 

Bieg 200 m: |) Stawczyk (P) 
21.8 sek., 2) Mach I (P) — 22,4 sek., 
— 22.6 sek. Drugi 
reprezentant NRD Senneider za 
przebiegnięcie toru został zdyskwa- 
lifikowany. 

Bieg 800 m: 1) Korban (P) — 1:55,3, 
2) Baislack (NRD) — 1:55.7, 3) Potrze- 
bowski (P) — 1:55,7, 4) Bohla (NRD) 
— 1:58,93. 

Rzut oszczepem: 1) Sidło (P) 
64,93 m, 2) Gaincarczyk (P) — 58,73 


m, 3) Kuhn (NRD) — 56,25 m, 4 

Wiedermann (NRD) — 55,73 m; 
Skok wzwyż: 1) Meier (NRD) — 

1,85 m. 2) Cecuła (P) — 1,80 m, 3) 


(P) = ŻE m; 
Bieg 10.000 m: 1) Szwargot (P) — 


31:56,4, 2) Rusek (P) „=. 32:03.61 9 3) 
Thees (NRD) — 32:35,8 (rek. NRD), 
4) Reimann (NRD) — 33:11,0; 


Rzut dyskiem: 1) Żochowski (P) 

45,89 m, 2) Schmidt (NRD) 
42,51 m, 3) Łomowski (P) 42,05 
m, 4) Etzold (NRD) — 38,51 m; 

Skok w dal: 1) Ihienield (NRD) 
— 7,02 m, 2) Milewski (P) — 6,98 m, 
3) Kiszka (P) — 6,85 m, 4) Biisser 
(NRD) — 6,68 m; 

Bieg 3.000 z przeszkodami: 1) Graj 
(P) — 9:36,0. 2) Kielas (P) — 9:37.8: 
3) Lüpfert (NRD) — 9:37,8, 4) Gena- 
towski (NRD) — 10:16,4; 

4x400 m: 1) NRD (Lacina. Schnei- 
der, Brauch, Bislack) — 3:18,4 (rek. 
NRD), 2) Polska (Bubi, Werbliń- 
ski, Lipski, Mach) — 3:18,9. 

Bieg 806 w konkurencji krajowej: 
1) Jackiewicz (Gw.) — 1:56,0, 2) Ka- 
sprzycki (Sp.) — 1:57,1, 3) Majewski 


(Kol.) — 1:57,2, 4) Voss (NRD) — 
1:57,8, 5) Lewandowski (AZS) — 
1:58,0, 

KOBIETY: Pchnięcie kulą: 1) 


Bregulanka (P) — 13,04 m, 2) Koni- 
kówna (P) — 12,11 m, 3) Wiederhoid 
(NRD) — 11,49 m., 4) Klitsch (NRD) 
— 411,02 m; 

Skok w dal: 1) Ilwicka (P) 
5.44 m. 2) Gburkówna (P) — 5.22 m, 
3) Preibisch (NRD) — 4,99 m, 4) Piep 
(NRD) — 4,94 m: 

80 m. p. pł.: 1) 


Schreyer (NRD) 


sek., 3) Lesznerówna (P) — 12,9 sek.. 
4) Maciejakówna (P) — 12,9 sek.; 
Bieg 200 m: 1) Preibisch (NRD)—. 


25,7 sek., 2) Köckritz (NRD) — 25,8! 


sek., 3) Minnicka (P) — 2,5 sek., 4) 
Szwajkowska (P) — 26,6 sek. 


IX szachowe mistrzostwa 
Polski 


(Koresp. wL). W dniu wczoraj- 


Bdslackiem (NRD), 


Z okazji Tygodnia Ligi Przyjaciół 
Zołnierza rozpoczęły się w całym 
kraju masowe zawody strzeleckie 
członków LPŻ. W Warszawie na 
strzelnicy na Bielanach do zawodów 
wojewódzkich staneło 74 zawodni- 


i ków. Strzelania odbyły się z karabi- 


nów bojowego i sportowego oraz z 
wiatrówki. W strzelaniu z karabinu 
bojowego na 100 m najlepszy wynik 
uzyskał Jakubowski (pow Sierpe) — 
93 pkt. na 100 możliwych. 


| Uroczystego otwarcia zawodów 
dokonał przewodniczacy Zarządu 
Głównego LPŻ—min. Matuszewski. 


który podkreślił doniosła role Ligi 
Przyjaciół Żołnierza w umacnianiu 
współpracy i łączności społeczeńst- 
wa z wojskiem. 


* 


W Gdańsku odbyły sle liczne im- 
prezy sportowe, zorganizowane zZ 
okazji rozpoczęcia  Tygodńia Ligi 
Przyjaciół Żołnierza, 


szym rozpoczęły się w Łodzi IX sza- 
chowe mistrzostwa Polski. W tur- 
nieju biorą udział (w kolejności 
losowania): 1. Szpakowski (Stal Gro- 
dzisk  Maz.), 2. Gniot (Gwardia 
Szczecin), 3. Gawłikowski '(Kolejarz 
Warszawa), 4. Pluter (Ogniwo War- 
szawa), 5. Dworzyński (Unia Rem- 
bertów), 6 Kpt. Litmanowicz 
(CWKS Warszawa), 7. Bałcarek (O- 
8. 
Gliwice), 8. Szapiel (Spójnia Byd- 
goszcz), 10. Śliwa (Ogniwo Kraków), 
11. Błaszczak (Kołejarz Wrocław). 
12. Makarczyk (AZS Łódź), 13. Arla- 
mowski (Ogniwo Kraków), 14. Ga- 
daliński (Włókniarz Łódź), 15. We» 
sołowski (Ogniwo Kraków), 16. Dzię- 
ciołowski (AZS Gliwice). 
Bezpośrednio po otwarciu turnie- 


| ju, przy dużym zainteresowaniu pu- 


bliczności, rozegrana została pierw- 
która przyniosła nastę- 


Gniot wygrał z Wesołowskim, a 
Dworzyński zremisował z Makar- 
czykiem. Partie Litmanowicz 
Błaszczak i Jurkiewicz — Szapiel 
nie odbyły się z powodu nieprzy- 
bycia Błaszczaka i Jurkiewicza. Zo- 
stały one przełożone na termin póź- 
niejszy. 

Pozostałe partie zostały przerwa- 
ne. Szpakowski ma 2 piony więcej 
i lepszą pozycję w partii z Dziecio- 
łowskim. Plater w partii z Arłamow 
skim ma dwa piony mniej i bardz? 
małe szanse na remis. Balcarek ma 
piona mniej ze Śliwą. Partia Ga- 
wlikowski — Gadaliński została prze- 
rwana w skomplikowanej pozycji. 

(L-cz) 


Spartakiada ujawniła błędy 
które muszą być zwalczone 


Pierwsza Ogólnopolska Spar- 
takiada Letnia była imprezą, 


która zaktywizowała setki ty- 
sięcy zawodniczek i zawodnm- 
ków działaczy i trenerów doj 


wielkiej akcji zdobywania norm 
Na SPO. uzyskiwania klasyfika- 
cji sportowej. bicia rekordów 
krajowych. okręgowych i życio- 
wych Rosnące nieustannie sze- 
regi naszych sportowców z 
miast i wsi. którym czynne t- 
prawianie ćwiczeń fizycznych 
daje zdrowie i radość. hart ı 


W. Gołębiewski 


lecz każdy szeregowy sporto- 
wiec, 


Wcześniej przystępować 
do prac organizacyjnych 


cowali w organizacji Sparta- 
kiady, nasuwa się generalny 
wniosek o konieczności wcze- 


siłę, przekuwają nastepnie te 
zdobycze na rzecz walki o po- 
go. zwiększenie siły obronnej 
w naszym kraju 

W eliminacjach do 


Sparta- 
kiady 


startowało 250.000 za- 
wodników W największej 
przedwojennej imprezie sportu 
sanacyjnego. w biegach narodo- : 
wych. brało w 1938 roku udział ; 


finałact. Spartakiady w War- 
szawie į w Łodzi brało udział 
około 2.600 sportowców W 


przedwojennych mistrzostwach 
Polski startujących sportowców 
liczono rzadko nawet na setki 


O poważnych sukcesach na- 
szego ludowego sportu, które 
każdego z nas napawają rado- 
'ścią, mówiliśmy i pisaliśmy 
już uprzednio. Dzisiaj chcemy 
zatrzymać się nad brakami i 
błedami w naszej pracy na od- | 
cinku kultury (fizycznej, o wv- | 
eliminowanie których walczyć 
musi z pełną ofiarnością nie 
tylko czołowy aktyw sportowy, 


| 
| 
Kkój. o realizację planu 6-letnie- | 
ł 
| 


. Spartakiady. 


i 
| 
|| 
zaledwie około 30.000 osób. i 


śniejszego przystępowania do 
prac organizacyjnych. Wniosex 
ten nie jest żadną nowością. To, 


i ady, „że dziś znów o tym piszemy, 
Ojczyzny, o budowę socjalizmu ; 


świadczy. że aparat kultury fi- 
zycznej nie wziął zupełnie tych 


„wniosków pod uwagę. 


na to twierdzenie 
dowodów. Regulaminy 
a wiec dla zrze- 
szeń zasadniczy czynnik przy 
opracowaniu planów pracy i 
budżetów. dotarły w teren zde- 
cydowanie za późno. Za późno 
przystąpiły do pracy poszcze- 
gólne sekcje komitetu organi- 
zacyjnego Spartakiady. Za póź- 
no zatwierdzono budżet. Za 
późno zabrano się do organi- 
zowania w całym kraju imprez 
równoległych do Spartakiadv. 


Mamy 
wiele 


Kiedy zaczyna się akcję zbyt 
późno, jedyna nadzieja  pozo- 
staje w okólniku. Oczywiście 
okólnik. nie poparty pracą ak- 
tywu w terenie, nie może dać 
efektu. Dlatego też nie udały 
się w pełni imprezy, które mia- 
ły być przeprowadzane na tere- 


Wszystkim, którzy współpra- | 


nie całego kraju w dniach Spar- | wadzenie często nudnych, oder- 


takiady, 


Od akcji do akcji 


Sprawa następna: Spartakia- | 


| da wykazała szczupłość aktywu 
sportowego. Słusznie działacze 
sportu związkowego podkreśla- 
ją. że ich aparat terenowy pra- 
cuje od akcji do akcji, co dzieje 
się ze szkodą dla całokształtu 
pracy nad rozwoiem kułtury fi- 


nastawiły swą pracę jedynie w 
kierunku przygotowań do tej 
imprezy. Gorzej. że w więk- 
szości wypadków myślano tyl- 
|ko o zagadnieniach sportu wy- 
|czynowego. o jak qajlepszym i 
najstaranniejszym przygotowa- 
niu wyczynowców. W toku tej 
akcji zapomniano o systema- 
,tycznej pracy w ożywianiu sła- 
| bo działających kół sportowych. 
|w tworzeniu nowych. 

Podobnie ma się w pewnej 
mierze sprawa z  aparatern 
Głównego Komitetu Kultury 
Fizycznej. I tutaj obserwujemy 
zjawisko. że znakomita wiek- 
szość aparatu  rzucana jest 
z akcji na akcję. co znów dzie- 
je się ze szkodą dla całokształ- 
tu pracy. 


Braki pracy polityczno- 
wychowawczej 
Spartakiada wykazała rów- 


nież, że musimy wzmóc walkę 
o treść roboty polityczno-wy- 


| 


| 
| 


odcinku wciąż jeszcze są po- 
ważne  niedomagania, często 
podchodzi się do tych zagad- 
nień mechanicznie. Praca poli- 
tyczno-wychowawcza to nie tyl- 
ko, jak sądzi wielu jeszcze 
działaczy, punktualne przepro- 


wanych od życia prelekcji. zor- 
ganizowanie gazetki ściennej i... 


koniec. Prelekcja, jeśli nie roz- | 


winie się po niej dyskusja. ga- 
zetka, jeśli od dnia jej opubliko 
wania mijają bezczynnie mie- 
siące, nie dadzą efektów. Trze- 
ba stale, systematycznie wy- 
chowywać młodzież sportowa, 
trzeba umieć przemawiać do 
niej jej własnym językiem, 
trzeba ją rozumieć. Trzeba 


ba jej dawać przykład, trzeba. 
wzorem radzieckiej kultury fi- 
zycznej, wychowywać ją na bu- 
downiczych socjalizmu. 

A właśnie Spartakiada do- 
starczyła dowodów, że w pracy 
polityczno-wychowawczej są je- 
szcze poważne błędy Postępo- 
wanie niektórych zawodników 
i działaczy wskazuje na fakt. 
że nie są oni jeszcze w pełni 
przygotowani do zadań, jakie 
mają realizować. Kierownik 
drużyny bokserskiej ZS Górnik 
rozpijał zawodników. Pięściarz 
Kruża po otrzymanej od sędzie- 
go uwadze. demonstracyjnie 
zeszedł z ringu. Działacze 
Gwardii godzili się z eksploa- 
towaniem zawodników. np. Kie- 
lasa. Były wypadki stronniczego 
sedziowania, przechwytywania 
zawodników przed samą Spar- 
takiadą, szowinizmu zrzeszenio- 
wego. 


Wszystkie te fakty dowodzą. 


chowawczej w sporcie. Na tvm | że praca polityczno-wychowaw- 


Ja | 
zycznej. Przed Spartakiadą ra- | uczyć nie tylko na godzinnej 
dy okręgowe i główne zrzeszeń | pogadance. lecz w ciągu zajeć 
treningowych. na meczach. trze- 


cza w ruchu sportowym nie 
nabrała jeszcze pełnej treści. 


Dowodzą one również. że w 
szeregach działaczy i zawodni- 
ków. obok ludzi nieświadomych. 
nie rozumiejących jeszcze celów 
i zadań naszej kultury fizycz- 
nej, działają jeszcze gdzienie- | 
gdzie pogrobowcy sportu kapi- 
talistycznego. 


| 


Przez ośtrą i rzeczową kry- 
tykę należy przyczynić się do 
wyplenienia z szeregów nasze- 
go sportu nawyków nie licują- 
cych z jego nowym obliczem. 


Przed ruchem sportowym sto- 
ja więc odpowiedzialne zada- 
nia. Nasza miodzież sportowa 
powinna być wychowywana na 
pełnych zapału agitatorów, któ- 
rzy działając w swym środowi- 
sku. zwalczać będą wrogą plot- 
kę. popularyzować osiągnięcia. 
budownictwa, mobilizować do 
wielkiej akcji w obronie poko- 
ju. i 


Trzeba dalej jak najszybciej 
zainicjować akcję. której celem 
będzie zdobycie możliwie naj- 
większej ilości sportowych 
działaczy społecznych. będących 
ramieniem aktywu etatowego 
w terenie. pomagających mu 
w pracy nad  umasowieniem | 
kultury fizycznej na wsi i w 
mieście, 


Walka o nowych działaczy, o 
działaczy nowego typu. chociaż 
niełatwa, musi się zakończyć 
naszym zwycięstwem. By tak 
sie stało, trzeba przede wszyst- 
kim zerwać z mechanicznym | 
doborem kandydatów na dzia- 
łaczy, jaki daje się często za- 
obserwować zarówno ze strony I 


| uchwał przez poszczegółne ogni- 


ZMP, jak i ze strony 
związkowych, 


Nowych działaczy sportowych 
znajdziemy wśród szerokich 
mas społeczeństwa. które prze- 
„cież z coraz większym zainte- 
resowaniem śledzi rozwój na- 
szej kultury fizycznej. Znaj- 
dziemy ich przede wszystkim 
wśrod młodzieży robotniczej i 
chłopskiej,  garnącej się do 
sportu, wśród młodzieży ZMP- 
owskiej. która jest kuźnia no- 
wych kadr działaczy. rozumie- 
jących cele i zadania naszej lu- 
dowej kultury fizycznej na tle 
zadań całego narodu. 


ogniw 


Konieczna jest wieksza 
pomoc organizacji 
partyjnych 


w realizacji 
większym niż dotychczas stop- 
niu muszą nam pomóc organi- 
zacje partyjne naszych zakła- 
dów pracy, rady zakładowe i 
miejscowe. których obowiąz- 
kiem, zgodnie z uchwała Biura | 
Politycznego KC PZPR z wrze- 
śnia 1949 roku w sprawie kul- 
tury fizycznej i sportu. jest o- 
pieka nad kołami sportowymi, 
nadawanie im kierunku poli- 
tycznego, kontrola wykonan:a 


Jurkiewicz (Stal | 


| kowski 


tych zadań w| 


Mach I (Polska) przerywa taśmę na mecie biegu 400 m przeł 
Brauchem (NRD) i Gralką (Polska) 


Foto CAF 


Masowe zawody strzeleckie z okazji 
Tygodnia LPZ 


M. in. odbyły zs pokazy tygodnóyw. 
Ligi Przyjaciół Żołnierza strzelec= 
kie, zawody w torze przeszkód o- 


raz próba sprawności motocykli te 
samochodów z udziałem najlepszych 
zawodników Wybrzeża. 

Na strzelnicy w Bretowie roze= 
grane zostały wojawódzkie mistrza 
stwa LPZ w strzelaniu. Najlepszy 
wynik w strzelaniu z karabinu 


sportowego uzyskał Stańczak (5a- 
pot) 96 pkt. 
Na zakończenie uroczystości ode 


było się na stadionie Budowłanych 
we Wrzeszczu spoikanie piłkarskie 
między reprezentacją Floty a pe- 
prezentacją Związków Zawodowych 
Zwyciężyła Flota 3:1 (1:0). 


* 

Z okazji Ra CII Tygodnia Li- 
gi Przyjaciół oinierza zorganiz”- 
wano w Inowrocławiu trcjmiecz żu- 
żlowy, w którym zwyciężyła Unia 
(Poznań) 18 pkt. przed Unia (Ino- 
wrocąław) ie pkt. i Ogniwem (wą 
growiec) 7 pkt. 


Motocyklowo-samochodowe 
mistrzostwa Warszawy 


Niedzielne wyścigi motocyklowo- 
samochodowe o mistrzostwo War- 
szawy, pod protektoratem wicemi- 
nistra Obrony Narodowej gen. bro- 
ni Popławskiego, były jednocześnie 
IV i ostatnią eliminacją do mi- 
strzostw Polski. 

Na trasie, mimo *zimna, zebrały 
się tysiączne rzesze publiczności. 
Na trybunie m. in. zajęła miejsce 
delegacja młodzieży hinduskiej 
przebywająca w  Poisce i młodzież 
Chin Ludowych studiująca na na- 
szych wyższych uczelniach. 

Mikrofony zainstalowane na uli- 
cach przekazywały z trzech punk- 
tów informacyjnych przebieg całe- 
go wyścigu. Organizator imprezy 
ZS „Budowlani“ zdał egzamin ce- 
lująco. Złą stroną zawodów byli je- 
„dynie niesforni widzowie. 
|, Już w kategorii 125 ccm wyścig 
był bardzo emocjonujący ze wzglę- 
du ną start Stanisława Bruna (Ogni- 
wo) jadącego na motocyklu SHL. 
Brun prowadzący od startu nie dał 
się wyprzedzić żadnemu z przeciw- 
ników. zdobywając pierwsze miejsce 
i tytuł mistrza Warszawy. Drugim 
był Szczurowski „Budowlani“ na 


| Puchu trzecim żaś Draga Z „Górni- 


ka“ na DKW. 

W kategorii 250 ccm walka zapo- 
wiadała się bardzo ciekawie po- 
między Markowskim, Kupczykiem i 
Wyporkiem. Niestety tuż przed 
stariem w motorze Markowskiego 
urwał się tłok, a pożyczona w o- 
statniej chwili maszyna defekto- 
wała już na drugim okrążeniu. 


czyk (CWKS), Jan Hennek (Stal) i 
Wyporek (Ogniwo). W tej też ko- 
iejności zawodnicy ci przejechali 
linie mety. 

Ciekawy był bieg maszyn do 350 
cem, w którym kolejno zmieniali 
prowadzenie Mieloch na AJS i Jan- 
na Nortonie. Ostatnie okra- 
żenie było mniej szczęśliwe dla 


defekt. Dojeżdża jednak do mety 


TEATRY 


Polski — „Intryga i miłość" 


g. 19. 
| Nowy — „Damy i huzary* — g: 
15.30 t 19. 

Ż yoakikć: — „Zgubiony list" — 
8; P 

Muzyczny — „Szelmostwa Ska- 
pena“ — g, 19, 

Ateneum — „Interwencja" — g. 
13: 

Opera i Filharmonia — „Hrabina“ 
g. 19. 

Cyrk nr 7 (Marszalkowska róg 


Rutkowskiego) — g. 19.30. 


KINA 


Moskwa — „Błysk przed świtem". 

Praha „Zwycięskie skrzydła" 
= dodię.,.Krewsieczy”* 

Palladium „Srebrne kolczyki“ 
dod. ..Przegiąd sportowy". 
Atlantic — „Ostatni rejs“ — dod. 
„Silniki pracują“. ` 

w—zZ — „Pogromca Atamana“ 
dod. „O puchar ZSRR“. 

Stolica — „Było to w maju“ 
dod. „Alger walczy”. 

1 Maj „„Zahartowani** 


— dod. 


wa sportowe, 

Walka o kadry nowych dzia- 
łaczy, o lepszy styl pracy apa- 
ratu sportowego. o lepszą pra- 
cę polityczno-wychowawczą jest 
naczelnym zadaniem ruchu 
sportowego. gdyż tylko zwycię- 
stwo na tym najważniejszym 
odcinku gwarantuje nam ma- 
sowość i powszechność kultury 
fizycznej wśród mas pracują- 


„Za waszym przykładem''. 

Ochota — „Rodzina Sonnenbruck'' 
dod. „Czestochowa“, 

Syrena „Wyzwołona zlemia'”. 
Tęcza — „Slub z przeszkodami'— 
dod. ,17-sty pułk“. 

Polonia „Wędrówki czarodzie- 
ja" — dod. „Nauka # technika“. 
Początek seansów o godz. 15, 17, 
19, 21.,w kinach Stolica. 1 Mai, 


| W—Z, Ochota i Polonia o 14, 16, 18, 


20. 


RADIO 


WTOREK 9 PAŻDZIERNIKA * 


cych miast i wsi, uczynienie ze 
sportu potężnego oręża w wal- 
ce narodu o pokój i plan. 


Program dnia 5.55 15.25, Wiado- 
mości 5.05 6.00 7.00 7.55 12,04 16.00 
20.00 23.00. 

Program I — na fali 1322 m 


Ciekawy pojedynek stoczyli Kup- 


| 


Jankowskiego. Maszyna jego miała |250 cem. 


ra drugim miejscu za Mielochem 
(Unia). Trzeci był Kanas (CWKS) 
na Triumphie. 


Na starcie pięćsetek zabrakło Sta- 
nisława Bruna, który ma już dosta= 
teczną ilość punktów, zapewniają» 
cych mu'mistrzostwo Polski. Walka 
o tytuł wicemistrza Polski i tytuł 
mistrza Warszawy rozegrać się mia- 
ła przede wszystkim pomiędzy Mar= 
kowskim i Żymirskim. 

Maszyny ruszają że startu. Na 
pierwszym wirażu prowadzi Jan 
Hennek tuż za nim Dąbrowski, Ży- 
mirski, Markowski i Koprowski. 
Po trzech okrążeniach Markowski 
wysuwa się na pierwszą pozycję. 
Na trasie nie widać Żymirskiego, 
Jego Triumph ma defekt w skrzyni 
biegów, który zmusza zawodnika 
CWKS do wycofania się z wyścigu 
i przekreśla jego szanse na zdoby« 
cie wicemistrzostwa. Markowski 
tymczasem zwiększa szybkość. 
Przeciętna okrazenia wynosi okolo 
102 km na godzinę. W odiegłości kil- 
kuset metrów za nim jedzie Da- 
browski, dalej Henqek i Koprowski. 
Linię mety jako pierwszy mija Mar- 
kowski w czasie 22 min. 44,9 sek. za 
nim jest Dąbrowski (cbaj z zs 
„Budowlani“), trzeci Jan Hennek 
(Stal) czwarty zaś Voelnagel (Ogni- 
wo). 

W kategorii motocykli sportowych 
odnieśli zwycięstwa: Kuśnierek 
(CWKS) na Jawie 350 ccm i Kul- 
czyński (CWKS) na Triumphie 500 
cem. 


Samochodowymi mistrzami War» 
szawy zostali: Witkowski w klasie 
I turystycznej, Łoziński w klasie II 


turystycznej, Wierzba w klasie I 
sportowej i Nahorski w klasie II 
sportowej. 


Po ostatniej eliminacji wyścigo- 
wej, motocyklowymi mistrzami Pol- 
ski na rok 1951 zostali: Iankowski 
w kat. 125 ccm. Wyporek w kat 

Jankowski w kat. 350 cem 


i St. Brun w kat. 500 cem. 


Dziś w Warszawie 


5.10 Koncert, 6.25 Aud, dla wsi 
6.35 Utwory fortepianowe, 7.20 Muse 
zyka. 8.00 Aud. dla kl. starszych, 
8.20 Czeska muzyka symfoniczna, 
8.55 Aud. dta ki V i VI, 9.10 Aud. 
dla kl. VIII, 9.40 Koncert solistów, 
10.10 Aud. dla przedszkoli, 10.30 Me- 
lodie radzieckie, 10.55 „Dulles w 
Korei“ — odc. a opow. Aleksandra 
Czakowskiego, 11.15 Muzyka i ak- 
tualności, 11.45 Głos mają kobiety, 
12.15 Muzyka, 12.30 Aud. dla wsi 
12.45 Na swojską nutę. 13.15 Informa- 
cje, 13.20 Przerwa, 15.3 Aud. dla 
dzieci, 16.20 Muzyka rozrywkowa, 
17.15 „Bajeczne ucho i czarodziej- 
skie lusterko“ — przeglad wydaw- 
nictw popularno - naukowych, 17.25 
Kompozytorzy Tygodnia: Bela Bar- 
tok i Zoltan Kodaly, 18.00 Z kraju 
i ze świata. 18.20 Utwory St. Monit- 
szki, 18.45 Aud. dla wsi, 19.00 Zazad= 
ka konkursowa „Domu Ksiażki“, 
19.20 Koncert rozrywkowy p.d. Ra- 
chonia, 20.30 Radziecka muzyka lu=« 
dowa, 20.45 „Sprawa jednego konia", 
21.45 Muzyka kameralna, 22.15 Muzy= 
ka taneczna (Cajmer). 


Program II — na fali 367 m 

Program dnia 6.00. 13.25. Wiado= 
mości 5.05 6.30 7.55 17.00 21.00 23.50. 

6.15 Muzyka, 8.00 Przerwa, 13.30 
Aud. dla kl. I. 13.55 Aud. dla kl. 
III, 14.15 Muzyka dla wszystkich, 
14.50 Muzyka rozrywkowa, 15.30 Aud. 
dla dzieci. 16.00 Wszechnica Radio- 
wa, 16.20 Dziennik warszawski, 16.35 


Muzyka, 17.15 Stylizowana polska 
muzyka ludowa, 17.45 Poradnik ję- 
zykowy, 18.00 Radiowy konkurs 
chórów, 18.50 „Moja kompania“ — ` 
odc, pow. J. Hena, 18.50 Muzyka roz- 
rywkowa. 19.15 Nowe książki — fe- 


lieton, 19.30 Muzyka i aktualności, 
20.00 Koncert symf. p .d. Krenza, 
21.30 Mistrzowie Bel-Canta, 21.50 
„Generał Józef Bem“ pog. J. 
Reychmana, 22.05 Muzyka taneczna— 
Caimer, 23.00 Koncert muzyki ka% 
meralnej — Schuberta. 
_ 
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Wydawca: Komitet 
Naczeinego 8-33-28 Sekretarz 


8 


Centralny Polskiej Zjednoczonej 


8-351-04, 8-57-62. 8-82-23. Teiefonvy nacne: 
mują wszystkie Urzedy Pocztowo-Teiekomunikacyjne oraz kasy PPK 


Partii 
Red>kcji 8-82-29 Dział 


Redaktor nocny 8-57.62. 


Robotniczej. 
propagandy 8-08 89 
Redaktor techniczny 7-0]-21. 


Redaguje Komitet. 
Dział 


Nakładem R. S. W. 
partyjny 7-34-30 Dział krajowy 8-65-24 
Sekretariat 


„Prasa*. Redakcja: 


8-82-28. Prenumerata | 


W arszawa, 
Dział zagraniczny 8-82-25 Dział ekonomiczny 7-34-10 
kolporta7 


Dom Słowa Polskiego. 


PPK „Ruch* Oddział w 


Piac Kazimierza Wielkiego przy ul. 
Dział kulturalny 28-65-25. 
"U arsza wie, 

„Ruch“ w Warszawie przy ul. Srebrnej 6 i Plac 3-ch Krzyży 16 Prenumerata miesięczna w kraju 4 zł 50 gr, 
PKO — Nr 1-14008. Przy zgłoszeniu prenumeraty należy podać dokładny i czytelny adres. Administracja; Warszawa, ul. Wiejska 12. tel. 4-01-80, 90. Biuro Reklam 1 Ozłoszeń telefony; 7-38-05 1 7-36-41. 


MI 
Dział 


ul. Srebrna 12. centrala telefoni 


edzianej. Telefony: 


czna 804-20. 22, 23, 80. 


Redaktor Naczelny 8-22-60 Zastępca Redaktora 
listów i interwencji 8-65-23 Dział miejski 8-71-82 


Centrala: 7-01-2ł, 7401-22, 


: Wpłaty na prenumeratę pocztową przyj- 
prenumerata zbiorowa od § egz. na jeden adres, partyjna 2 zł 25 gr, zagraniczna 9.— zł 


Zakłady Graficzne 1 Wydawn. Dom Słowa Polskiego, 


Konta 
2B-41198 


EP" 


